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ki, ` Prezydent Ministrów jeko kierownik 
Istwa spraw wewnętrznych zamiano- 
adjunkta budownictwa Władysława z 
Jez Jaworskiego inżynierem dla 
udowniczej w Galicji. 
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k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
Jmczasowego nauczyciela Dymitra 
obieca w Woli Wysockiej, stałym na- 
ale, T szkoły etatowej w Woli Wyso- 
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Lwów, 11 lutego. 


„a obec bliskiego terminu zebrania się 
donjeg ;Pranej Izby węgierskiej, niemniej 
biera len o przyszłej działalności rządu, na- 

ktualnego znaczenia mowa, jaką wy- 
W tych dniach prezes gabinetu zali- 
*go hr. Szapary w Temeszwarze, do- 
Bd się celem odebrania osobiście ofia- 
go mu z tego miasta mandatu posel- 


głosił 
awski 
kąd 
aren 
1 
bzeg.  "Jsem Znamiennym tej mowy jest 
hę dewszystkiem to silne przeświadczenie, 
à 
r, 
Wodza t T7, niemniej zupełna ufność w po- 
lime; -€ zbliżającej się kampanii parlamen- 
liczę, tezes gabinetu stwierdził najpierw 
które | przewagę stronnictwa rządowego, 
ędzie rozporządzało większością 120 
l dla tego niepotrzebuje obawiać się 
Aliny, Talki, a zaraz potem wskazał na 
lmn k "SKA ugodę, która w myśl jej 


a ee przyszłość należy do stronni- 
Stapar” głównym przedstawicielem jest 


X 
adnej 


lop twórców : Deaka i Andrassepo, sta- 
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owi Menaruszalne prawo zasadnicze i od- 


gier. 


najzupełniej obecnym potrzebom 
Strzała jaką wypuścił hr. Szapary 
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bo de daliśmy się pieszo do dworu, witani 
brzoga “e ukłonami chłopów. Postępowałem 
Uima 7 Panną Zabudowską, ubraną w 
koloryt sukienkę i w kaftanik tego samego 
brej wj zylegajacy doskonale do figury. Do- 
Uode) jocZnie fabryki gorset uwydatniał jej 
RYGA biust, nieco za szczupły w pasie. 
Na poata się prawdopodobnie nad miarę. 
Wat mych jej, ciemnych włosach spoczy- 
kien, taki kapelusz, ozdobiony żółtem piór- 


Mnie ; W tej dzisiejszej komedyi, zabawił 
mions den epizod — mówiła głosem stłu- 
tylkę 1, bo przeznaczała spostrzeżenia swoje 
dla mnie. 
Pani kd Domyslam się, że nie zachwyciło 
Azanię — poddałem. 
, kazania naszych poczciwych pro- 
Już mnie wcale nie gniewają — 
Ltlcudoj — Tyle słyszałam tych banalnych 
lap sie ch wypracowań, że przyzwyczai- 
Eos |. do nich, jak się przywyka do cze- 
han „łegO, ale nieuchronnego. Nie słu- 
nig zaj Prostu wcale tych bredni. Czy pan 
Ważył, że kościoł topoliński obsługuje 
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dotykające ugody, nie tyle była wymierzoną 
przeciw skrajnej lewicy, która ugodę konse- 
kwentnie neguje, jak raczej przeciw hr. Appo- 
nyi'emu, którego stronnictwo od czasu roz- 
praw nad kwestyą wojskową, zajęło w obec 
ugody dwuznaczne stanowisko, twierdząc, iż 
jest ona taką ustawą, jak każda inna i z tej 
racyi może być interpretowaną i rozszerzo- 
ną wedle potrzeby i upodobania. Sprosto- 
wawszy w ten sposób niewłaściwe i niezgo- 
dne z interesem Węgier zapatrywanie stron- 
nictwa występującego pod firmą narodowe- 
go, przeszedł hr. Szapary do omówienia kwe- 
styi narodowościowej. Oświadczył on, że dzi- 
siaj gdy Węgry są już należycie skonsolido- 
wane a przewaga rasy madyarskiej należycie 
ubezpieczona, uważa rząd, iż nadeszła pora 
wyszukania przyjaznego modus vivendi % ró- 
żnemi narodowościami i zerwania z tą Szo- 
winistyczną i niesprawiedliwą polityką, która 
usiłowała trzymać w więzach narodowości 
nienależące do rodziny madyarskiej. Rząd 
obecny uczynił już pierwszy krok na tej dro- 
dze a ostatnie wybory wykazały, że ze zmiany 
dotychczasowego kierunku można spodzie- 
wać się dobrych rezultatów. Wszyscy pra- 
wie bowiem deputowani narodowości saskiej 
i serbskiej, należą do stronnictwa rządowe- 
go, a niezawodnie możnaby było osiągnąć 
taki sam skutek także i co do Rumunii, gdy- 
by wcześniej pomyślano o osiągnięciu z nimi 
godziwego porozumienia. 

Przystąpiwszy do omówienia programu 
prac nowego Sejmu, zaznaczył prezes gabi- 
netu przedewszystkiem potrzebę reformy re- 
gulaminu obrad Izby deputowanych a to ce- 
lem zapobieżenia skandalom parlamentarnym, 
jakich widownią bywała „niestety, dość czę- 
sto rozwiązana Izba z łaski mowców opozy- 
cyjnych. Wolność słowa nie może być w ża- 
dnym razie tak interpretowaną, że opozycya 
może mówić co się jej tylko podoba, a wię- 
kszość powinna ulegać jej teroryzmowi. Re- 
forma nie będzie zmierzać do ograniczenia 
wolności słowa, lecz tylko ma zapobiedz nadu- 
Żywaniu tej wolności. Dalej zawiadomił hr. 
Szapary, że rząd ponowi te przedłożenia, 
które nie zostały załatwione na przeszłejse- 
syi, a z pośród tych największą przywiązuje 
wagę do reformy administracyi. Minister 
skarbu wniesie przedłożenie o reformie po- 
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datków stałych i podatków spożywczych, na- 
stępnie projekt ustawy o uregulowaniu płac 
urzędników, wreszcie przedłożenie o uregu- 
lowaniu waluty, skutkiem którego węgier- 
skie stosunki kredytowe i cały system mo- 
netarny doznają zupełnej zmiany. Minister 
sprawiedliwości rozwinie dalszą działalność 
na polu poprawy sądownietwa, minister han- 
dlu będzie się starał odpowiedniemi proje- 
ktami zapewnić jak największe powodzenie 
w sprawach handlowych i komunikacyjnych, 
wreszcie minister rolnictwa wniesie projekty 
ustaw o uregulowaniu kilku rzek. Hr. Sza- 
pary wyraził w końcu przekonanie, iż na 
najbliższej sesyi rzeczy w ogóle będą się roz- 
wijały znacznie poważniej i spokojniej niż to 
zapowiadają organa obu stronnictw opozy- 
cyjnych. 


A C K krajowej Rady szkolnej 


RPO OE KOPAŃ 


Komisya naukowa c. k. Rady szkolnej 
krajowej odbyła posiedzenia dnia 8 i9 þ.m., 
przyzwawszy na nie jako ekspertów dla ję- 
zyków polskiego, ruskiego i niemieckiego 
profesorów : Franciszka Próchniekiego, Kon- 
stantego Łuczakowskiego i dra Ryszarda M. 
Wernera. 

Komisya zastanawiała się nad zasada- 
mi, których przestrzegać należy w nowych 
wydaniach Wypisów polskich i ruskich na V 
kiesę, tndzież przy układaniu nowych Wy- 
pisów niemieckich na VI klasę szkół sre- 
dnich, i po wyczerpującej dyskusyi powzięła 
następujące uchwały: 

Celem nauki języka polskiego i ruskiego 
w V klasie, jest zaznajomienie uczniów z głó- 
wnemi typami poezyi i prozy, jako przygo- 
towanie do nauki historyi literatury i do 
czytania arcydzieł poezyi i prozy. Właściwe 
wypisy poprzedzać zatem będzie w osobnym 
rozdziale na początku książki nauka poetyki, 
która w treści swej powinna być zgodna w 
Wypisach polskich, ruskich i niemieckich, 
a więc podawać będzie te same definicye 
rodzajów i form poetyekich. W Wypisach 
polskich i ruskich mają też być wymienione 


przy nauce poetyki arcydzieła literatury euro- 
pejskiej, opuszczona zaś rzecz o wierszowa- 
niu, które plan nauki przeznacza dla IV 
klasy. 

Układ właściwych Wypisów polskich i 
ruskich będzie systematyczny, t.j. w pierw- 
szej części zastosowany do poetyki i to w 
ten sposób, że każdy dział poezyi zaczynać 
się będzie od najcelniejszych i najważniej- 
szych rodzajów. Podział materyału, dotych- 
czas używany, zachowany będzie i nadal, a 
mianowicie pierwsze miejsce zajmie epika, 
drugie liryka, trzecie dramat. Głównych ro- 
dzajów poezyi, których w danej literaturze 
nie ma, nie należy opuszczać; za wzory po- 
służyć mogą stosowne przekłady arcydzieł 
obeych. 

Dramatu w całości nie można jeszcze 
podawać w Wypisach dla V klasy; jako 
wzory tego rodzaju służyć będą odpowiednio 
wybrane wyjątki z najlepszych utworów. 

W drugiej części Wypisów polskich i 
ruskich dla V klasy mieścić się będzie proza 
naukowa, poprzedzona objaśnieniem głównych 
rodzajów prozy. 

Wypisy niemieckie A VI klasy służyć 
mają do tego samego celu, eo wypisy pol- 
skie A dla esy. Na poeri A 
dadzą one w osobnym rozdziale również dla 
powtórzenia zwięzłą naukę poetyki, zastoso- 
wang do właściwości literatury niemieckiej. 
Areydzieł literatury europejskiej już tu wy- 
mieniać nie potrzeba, natomiast uwzględnić 
się musi zasady wierszowania niemieckiego, 
którego uczniowie dotąd jeszeze się nie u- 
czyli. Zarys takiej poetyki napisany przez 
prof. dr. Wernera przyjęła komisya. Układ 
wypisów będzie dydaktyczny, z należytem 
stopniowaniem od rzeczy łatwiejszych do 
trudniejszych, a to z powodu, że głównym 
celem nauki jest przedewszystkiem znajomość 
języka, a zatem w wypisach przeważać musi 
proza naukowa. Ustępy, odnoszące się do 
poetyki, oznaczone będą odsyłaczami, a u- 
porządkowane w ten sposób, że pierwsze 
miejsce zajmie epika, drugie dramat, trzeci 
liryka, na ostatku zaś przyjdą mięszane ga- 
tunki poezyi, t. j. liryeczno-epickie i epicko- 
liryczne. Wypisy niemieckie dla.VI klasy 
również nie podadzą dramatu w całości do 
lektury szkolnej; dwa utwory dramatyczne, 


bardzo dowcipny człowieczek? Widziałam 
dziś, jak stary Franciszek, zbierając pod- 
czas podniesienia pieniądze, malował na czar- 
no osmalonym drążkiem do gaszenia świec 
nosy wszystkim babom, które spały. Mówi 
się dużo o pobożności ludu, a znaczna część 
kobiet drzemie sobie w najlepsze podczas 
Mszy. 

Nie, nie zauważyłem. Inne oczy mają 
niewiasty, bo dostrzegą zawsze każdy szcze- 
gół, drobiazg, na który mężczyzna nie zwró- 
ci nawet uwagi. I wniosek, wysnuty przez 
pannę Zabudowską z zaobserwowanego fa- 
ktu, nie wydał mi się logicznym, bo że kil- 
ka osób zasypia w czasie nabożeństwa, 
nie dowodzi to jeszcze obojętności wielkich 
mas w rzeczach religii. 

— Nie sądzę, aby wiara oddziaływała 
niekorzystnie na nieświadomych — wyrze- 
kłem poważnie. — Jest to jeden z głównych 
hamulców, powstrzymujących w ciemnym mo- 
tłochu wybuchy zwierzęcia, które czai się w 
każdym człowieku. 

Zdziwionem spojrzeniem obrzuciła mnie 
hoża towarzyszka. 

— I pan to mówi, 
pnęła. 

— Dlaczegoż-by mnie nie było wolno 
myśleć samodzielnie? Mam przecież oczy do 
patrzenia i mózg do przerabiania na pojęcia 
tego, co widzę. 

— | uszy do słuchania wskazówek ma- 
musi — dodała, roześmiawszy się sucho, nie- 
przyjemnie. 

W tej chwili miały usta jej, złożone 
pogardliwie, wyraz twardy. Ale trwało to 
tylko przez kilka sekund. 

— Zapewne, — mówiła — że niemoże- 
my do ludzi nieoświeconych przykładać na- 


pan? — sze: 
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szej miary. Inny to zupełnie świat, przegro- 
dzony od nas zwyczajami, obyczajami 1 ce- 
lami życia. Jednakże mniemam, że oświata 
usunęłaby tę zaporę z łatwością, a wszelkie 
budowanie rozpocząć należy zawsze od bu- 
rzenia, 

Frazes, użyty przez pannę Zabudow- 
ską, czytałem nie raz, nie dwa w broszu- 
rach i czasopismach, i powtarzałem go nie- 
gdyś sam, zachwycając się jego głębią. Dziś 
brzmiał mi jakoś głucho, niby głos, wydo- 
bywający się z pustej wewnątrz beczki. Ale 
któż polemizuje zawzięcie z poglądami, wy- 
głaszanemi przez młodą i ładną buzię nie- 
wieścią ? 

W każdym razie miałem przed sobą 
osobę niepospolitą, odeinającą się stanowczo 
od dziesiątek zwykłych gęsi i gąsek wiej- 
skich. Tak sądziłem. 

Zbliżaliśmy się już do pałacu, który, 
rzucony na tło olbrzymiego, starannie utrzy- 
manego, klombami kwiatów i sędziwych 
drzew ożywionego zajazdu, przedstawiał się, 
mimo odrapanych murów, dosyć wspaniale, 
Uważałem , że panna Zabudowska ogarnęła 
zazdrosnym błyskiem oczu pańską siedzibę, 
To samo spojrzenie podpadło mi niejedno- 
krotnie podezas całego pobytu gości kor- 
czyńskieh. Wysokie, duże, jasne pokoje, za- 
stawione starożytnemi meblami, mogły zro- 
bić wrażenie na mieszkańcach nizkich, cia- 
snych dworków. Gobeliny, rozwieszone w głó- 
wnej sali, srebra stołowe, pamiętające pra- 
dziadów moich, mnóstwo portretów i obra- 
zów, zdobiących ściany, — wszystko to świad- 
czyło o zamożności nie dzisiejszej domu. 

miała, gdy była ze mną samowtór 
dziewczyna, zachowywała się w obec matki 


mojej zupełnie inaczej. Uprzejma, skromna, 
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małomowna, nietylko nie popisywała się swo- 
Ją wiedzą, nie powiedziała nic takiego, coby 
mogło drażnić starsze panie, lecz panowa- 
ła nawet nad grą rysów z siłą wytrawnej 
aktorki. 

Panie zaczęły oczywiście, czekając na 
obiad, zwykłą gawędkę gospodarską. Pani 
Jachimowska, nizka, nieco otyła brunetka, 
dokładny pierwowzór syna , zajmowała się 
tak samo, jak moja matka po śmierci męża 
interesami, miała więc ogólne wyobrażenie 
o uprawie roli i o administracyi majątku 
ziemskiego. Mówiły tedy o cenach zboża, o 
siewach i odbywającem się właśnie wybie- 
raniu kartofli, zwracając się od czasu do cza- 
su po informacye do Bolka Jachimowskiege, 
który dorzucał skąpe uwagi. 

Gdy wyczerpano temat pierwszy, zwró- 
cono się do innego Źródła, do plotek są- 
siedzkich, po czem przyszła kolej na litera- 
turę i sztukę. Tej części programatu wizyt 
wiejskich byłem ciekawy. Przez przetak dy- 
letanckiej krytyki przesiano wszystkie powie- 
ści i nowele ostatnich miesięcy. Wyroki pań 
nie świadczyły wprawdzie o sądzie samo- 
dzielnym, doleciały mnie z nich bowiem echa 
recenzyj dziennikarskich, ale dowodziły nie- 
zawodnie dość rozległego oczytania. Matka 
moja i pani Jachimowska znały dokłądnie 
całą belletrystykę swojską, przerzucały felie- 
tony gazet i większe artykuły tygodników, 
zaglądały i do głośniejszych romansów fran- 
euskich. 

Podczas, gdy się płeć słaba dzieliła 
wrażeniami artystycznemi, mocna nudziła się 
bez ceremonii. Bolek Jachimowski oglądał 
się na drzwi, wiodące do sali stołowej, okiem 
głodnej krowy, która czeka przy żłobie na 
świeże siano, pan Pokrzywkowski badał ro- 


przeznaczone dla tej klasy można będzie wy- 
brać zezbioru klasyków w wydaniu Graesera. 

Następnie komisya zastanawiała się nad 
ostatecznem sformułowaniem instrukcyi do 
nauki języka niemieckiego w szkołach śre- 
dnich galicyjskich , gdyż e. k. Ministerstwo 
wyznań i oświecenia zatwierdziło już przed- 
łożony w roku 1887 plan nauki tego przed- 
miotu, i upoważniło c. k. Radę szkolną kra- 
jową do wydania szczegółowej instrukcji. 


Plan nauki, wraz z instrukcyą , wyda- 


ny będzie w najbliższym czasie. 

Wreszcie omówiono główne zasady, 
dotyczące instrukcyi do nauki języka pol- 
skiego, której opracowanie również jest 
w toku. 


Sprawy krajowe. 


(Budowa nowej kolei ze Stryja na Cho- 


dorów- Rohatyn-Brzeżany do Tarnopola). 


($) Na mocy rozporządzenia Minister- 


stwa handłu, przedsięwzięte zostały badania 
trasy dla projektu budowy kolei żelaznej ze 
Stryja na 


dnie od tego miasta. W skutek tego rada 


gminna w Rohatynie wysłała deputacyę do;ge- 


neralnej dyrekcyi kolei Państwowych, tudzież 
do Ministerstwa handlu i wojny, z prośbą o 
zmianę trasy tej linii kolejowej w ten spo- 
sób, ażeby poprowadzoną została zachodnią 
stroną stawu Psarskiego ku Podkamieniowi 
i Rohatynowi, i aby dworzec wypadł na pół- 
noc od Rohatyna bliżej miasta. Deputacya 
otrzymała przyrzeczenie, iż życzeniom miasta 
co do umieszczenia dworca kolejowego sta- 
nie się zadość i że proponowany przez nią 
kierunek trasy o ile możności zostanie uwzglę- 
dnionym. 

Wydział powiatowy rohatyński wycho- 
dząc z założenia, iż trasa proponowana przez 
gminę miasta Rohatyna najlepiej odpowiada 
nietylko interesom miasta Rohatyna, lecz 
także interesom całego powiatu — odniósł 
się z prośbą do Wydziału krajowego o po- 
parcie tej sprawy u Rządu. Wydział krajowy 
uwzględniając życzenia pow. rohatyńskiego, 
odniósł się obecie z przedstawieniem do Na- 
miestnictwa, podnosząc, iż trasa propono- 
wana przez Wydział powiatowy obsługiwa- 
łaby w interesach liczne miejscowości półno- 
enej strony powiatu, obfitującej w lasy, ka- 
mieniołomy, wapienniki, gipsownie, młyny i 
gorzelnie. 

Ta okolica powiatu, najwięcej oddalona 
od kolei Lwowsko-Czerniowieckiej, przerzy- 
nającej część południową powiatu i pozba- 
wiona dojazdów do tejże kolei, nie miałaby — 
zdaniem Wydziału krajowego — dostatecz- 
nego pożytku z trasy przez Rząd projekto- 
wanej, której kierunek jest do kierunku ist- 
niejącej kolei zbliżony; podezas gdy połu- 
dniowa część powiatu korzystając już z ist- 
niejącej kolei, nie ucierpiałaby na przesu- 
nięciu na północ trasy przez Rząd projekto- 
wanej. 


Ohodorów-Rohatyn-Brzeżany do 
Tarnopola, przyczem zaprojektowany został 
dworzec „Rohatyn* o 4 kilometry na połu- 


Wreszcie co do miejscowości leżących 
przy trasie rządowej między Chodorowem a 
Rohatynem, oświadczył Wydział krajowy, że 
takowe znajdą w budującej się pod opieką 
Wydziału krajowego, a sąsiadującej z pomie- 
nioną trasą kolejową, drodze z Chodorowa 
do Rohatyna, dojazdy do kolei tak w stronę 
Chodorowa jak Rohatyna, co wobec znanych 


powszechnie złych komunikacyj w tamtejszej 


okolicy, uważanem być może za dostatecznie 
zaopatrzenie tych miejscowości w środki słu- 


żące do transportu. 


Z powyższych względów Wydział kra- 
jowy popiera w zasadzie kierunek przez Wy- 


dział powiatowy robatyński proponowany. 


Gdyby atoli warunki topograficzne tego kie- 
runku nie odpowiadały wymogom technicz- 
nej natury, przez Rząd dla tej kolei z góry 
zakreślonym, to — zdaniem Wydziału krajo- 
wego — w trasie rządowej należałoby prze- 
prowadzić tę zmianę, ażeby odległość między 
stacyą kolejową Rohatyńską a środkiem mia- 
sta Rohatyna była o ile możności skróconą 


do połowy projektowanej przez Rząd odle- 
głości. 


oera 


mre 


Rada Państwa, 


(CZII posiedzenie lezby poselskiej.) 


*1* Wiedeń, 9go lutego. (Koresponden- 


cya (raz. Lw.) 

Prezes Smolka zagaja posiedzenie o 
godzinie 10 min. 15. 

Izba dość licznie zgromadzona. 

Na ławie rządowej wszyscy członkowie 
gabinetu z wyjątkiem Ministra obrony kra- 
jowej hr. Welsersheimba. 

Od Rządu wniesiono powszechny tra- 
ktat pocztowy z dnia 4 czerwca r 1891. 

Na porządku dziennym dalszy ciag ob- 
rad nad projektem rządowym o subwencyo- 
nowaniu Towarzystwa żeglugi parowej na 
Dunaju. 

Na zakończenie dyskusyi ogólnej za- 
biera głos pos. Luśger, jako mowca ge- 
neralny przeciw projektowi. Mowca oświad- 
cza, że nie jest bynajmniej przeciwnikiem 
dróg wodnych, ani też popierania żeglugi na 
Dunaju; mimo to stanowczo sprzeciwia się 
projektowi ze względu na całkiem bezprzy- 
kładną gospodarkę Towarzystwa nietylko pod 
dawniejszym, lecz i pod zarządem teraźniej- 
szym. Tych pięć milionów, które skarb chce 
dać Towarzystwu, przepadnie tak samo, jak 
przepadło już w temże Towarzystwie wiele 
innych milionów, o które właściwie prokurato- 
rya dopytywać się powinna. Pan Minister 
handlu motywuje projekt tem, że Minister- 
stwo wojny w przewidywaniu przyszłej ja- 
kiejś potrzeby, domaga się, żeby Towarzy- 
stwo ostało się na Dunaju. Jeśli tak, wtedy 
przecież i Węgrom powinno zależeć na pod- 
trzymaniu Towarzystwa w celach wojsko- 
wych; a tymczasem Węgry nietylko nie da- 
ją subwencyi Towarzystwu , lecz owszem o- 
barczają je sumą 450.000 złr. dorocznego 
podatku transportowego, a więc odbierają 
Towarzystwu prawie eałą półmilionową ofia- 
rę, którą skarb austryacki ma corocznie na 
rzecz Towarzystwa ponosić. Rząd austryacki, 


zwój paraliżu na palcach, a proboszcz ru- 
szał się niecierpliwie na krześle W rozmo- 
wie „inteligentnej* przyjęły i panny udział. 
Częściej jednak od kuzynki odzywała się 
Zosia Jachimowska. Warszawianka, jakby się 
uwzięła na wykazanie swojego nieuctwa 
wstrzymywała się od sądzenia cudzej pracy. 
Niewiem, nie bawią mnie powieści, roman- 
sami franeuskiemi się nie zajmuję — odpo- 
wiadała na pytania. Czy ją wzrok matki 
mojej, spoczywającej na niej uporczywie, 
onieśmielił, czy też lekceważyła wymianę 
myśli z profanami? Nie poznawałem rezo- 
lutnej dziewczyny 

Podany nareszcie obiad wrócił humor 
towarzystwu męzkiemu, a nie złe wino roz- 
wiązało usta nawet Bolkowi Jachimowskie- 
mu, męczącemu niechętnie struny głosowe 
Dowiedzieliśmy się od niego, ile już kuro- 
patw i zajęcy zamordował, gdzie tego roku 
najlepsze polowanie, kto urządza pierwszy 
większy zjazd i t. d. Wyliczył także niepro- 
szony zalety koni, które nabył na jarmaku 
w Łowiczu, opowiadał, jak „orżnął Ieka*, 
eo go chciał „zażyć z mańki,. Wsrystkie te 
szczegóły zajmowały niezmiernie płeć brzydką. 

Gdy wstaliśmy od stołu , prosiła mnie 
panna Zabudowska, abym jej pokazał biblio- 
tekę, zamkniętą aż do mego powrotu z za- 
granicy. 

— Q, dusi mnie ta atmosfera — szep- 
tała, oparłszy się na mojem ramieniu. — 
Między takimi ludźmi można zwiędnąć 
w kwiecie młodości. 

Nie wtórowałem , choć podzielałem jej 
zdanie. 

— Domyślam się, że pan tu długo nie 
wytrzyma — mówiła —- Mam nadzieję, że 
powitamy pana rychło w Warszawie. 

— (ży panie już Korezyn opuszcza- 
Ją? — zapytałem. 


— Za trzy dni wracamy z mamą do 
domu. Chyba dosyć tej sielanki. Wszakże 
wolno nam się pana spodziewać, gdy 
sknisz za eywilizacyą ? 

Wyciągnęła do mnie rękę. Z długich 
jej palców przeszło do moich przyjemne 
ciepło, które udzieliło się całemu ciału. 
Czarne jej oczy, płomienniejsze, aniżeli zwy- 
kle, obiecywały przyjęcie serdeczne. 

— Prosimy — wyrzekła z cicha. 

— Uważałbym się za pokrzywdzonego 
nad miarę, gdybym, w Warszawie będąc, 
nie złożył paniom natychmiast uszanowa- 
nia — odparłem. 

— Więc do miłego widzenia — do- 
dała jeszcze głosem pieściwym. 

A zwracając się do szaf, wypełnionych 
książkami — zawołała: 

. — Jakie skarby, jakie skarby! Wśród 
takiego cmentarzyska wszystkich narodów i 
wieków, można zapomnieć o głupstwie nai- 
wnych. 

Krótko, mimo tego zachwytu, zabawiła 
w bibliotece. Rozśmieszył ją kościotrup, otwo- 
rzyła jakiś duży tom, pokręciła się trochę, 
i wróciła do salonów. 

Tu ezekał już na mnie zielony stolik. 
Usiadłem więc, i kładłem asa na króla, kró- 
la na damę, damę na waleta i t. d. przez 
godzin cztery, ku wielkiej uciesze grających, 


zatę- 


których idyotyczny gieryłasz niezmiernie 
zajmował. Kiedy się goście około północy 
rozjechali, przeciągnąłem się jak chłop, 


który orał od wschodu do zachodu słońca. 
Nie zabawiłem się w towarzystwie są- 
siadów. 
(Dalszy ciąg nastąpi). 


2 


ju żeglugi na Dunaju. 


nie powstał w obronie ani 


młodoczeskieh. ) 


Poseł Schwegel, jako mowca ge- 
neralny za projektem , zaznacza, że wszyscy 


mowcy oświadczyli, iż podtrzymanie żeglugi 
na Dunaju jest koniecznością; uznał to l 


poseł Luóger, ale jemu zdaje się, że Towa- 


rzystwo mogłoby samo ponaprawiać swoje 


grzechy i błędy, gdyby trzymało się taryf 


normalnych; przypuszczenie to jest mylne. 
Omawiać niewłaściwości dawnej gospodarki 
Towarzystwa , za dawniejszego związku , jest 
tu rzeczą konieczną, ale nie wolno w tej 
krytyce zaczepiać osób po za tę granicę, 
w której mogłyby się bronić. W tem poseł 
Lućger ina słuszność, że Towarzystwo od 
bardzo dawna już powinno było bronić się 
przeciw zarzutom i zaczepkom, i szukać Sa- 
tysfąkcyi przed sądami. Teraźniejszy atoli 
zarząd powołany jest liczyć się z słusznemi 
żałami, i nie można odmówić mu uznania 
dobrych chęci, stwierdzonych już faktami. 
Statki Towarzystwa, co prawda, znajdują się 
w takim stanie, że pochłaniają za wiele 
węgla. Obliczono, że na węglu możnaby 
oszczędzić 2 miliony zł.; ale gdyby tylko 
jeden milion zaoszczędzono, byłby to jąż 
sukces niepospolity, dla którego wypadałoby 
zdobyć się na wszystko , byle go sobie za- 
bezpieczyć. Mowca wnosi rezolucyę z we- 
zwaniem do Rządu, aby postarał się, by 
żegluga na Dunaju nie podlegała innym 
opłatom, jak tym, które wypływają ze stypu- 
lacyj międzynarodowych, aby szczególnie 
postarał się o zniesienie węgierskiego po- 
datku transportowego. Tę rezolucyę wnosi 
imieniem lewicy, i od przyjęcia jej czyni 
zawisłą zgodę na projekt. Mowca dowodzi 
dalej, że nowego towarzystwa żeglugi na 
Dunaju tworzyć nie można, i że Państwo 
przedsiębiorstwa takiego nie mogtoby pro- 
wadzić; nie pozostaje więc nie innego , jak 
pospieszyć z pomocą Towarzystwu już istnie- 
jącemu, jeżeli się żeglugę na Dunaju uważa 
za konieczną. To wszyscy uznali, a koniecz- 
ność jest tem większa, ile że z nowych trak- 
tatów handlowych ludność będzie mogła na- 
leżycie skorzystać tylko przez ożywienie ru- 
chu handlowego ze Wschodem, przez wy- 
wóz płodów przemysłowych na Wschód. Do 
względów ekonomicznych przybywają inne, 
nader ważne dla Państwa względy; i oto 
lewica poczytuje sobie za patryotyczny obo- 
wiązek głosować za projektem. (Huczne bra- 
wa i oklaski z lewicy). 

Minister handlu margr. Bacquehem: 
Mimo przepisu regulaminu, że zamknięta dy- 
skusya po mowie członka Rządu na nowo jest 
otwarta, muszę zabrać głos w skutek mowy 
pos. Lućgera, która wprowadziła fałszywy 
ton do spokojnej dotychczas dyskusyi. (Bar- 
dzo słuszniel). Zdaje się, że pan poseł od 
niejakiego czasu nie może przemawiać bez 
prowokowania ostrej odprawy ze strony Rzą- 
du. (Brawo, brawo). Pan poseł, mówiąc o 
jakiej bądź sprawie ekonomicznej, nie może 
powstrzymać się od wycieczek przeciw dru- 
giej połowie Monarchii, które nakładają mi 
obowiązek odeprzeć je z tą samą stanow- 
ezością i lojalnością , z jaką z pewnością u- 
czynionoby to także w parlamencie węgier- 
skim, gdyby tam nasza połowa Monarchii 
była zaczepiona. Ze w owym parlamencie 
nie nastręcza się sposobności po temu i że 
w naszym także należy to na szczęście tyl- 
ko do wyjątków, Świadezy to o silnem w 
obu połowach Monarchii poczuciu nierozer- 
walnej wspólności politycznej i ekonomicz- 
nej, które to poczucie pos. Lućgerowi zdaje 
się być obce. (Brawo, brawo). Towarzystwo 
to ma być uzdrowione; rozumie się więc 
samo przez się, że zachodzą tu rzeczy na- 
dające się dla anatomiczno-preparacyjnego 
talentu pos. Lućgera. Ale my nie mamy tu 
sprawy z akcyonaryuszami, ani z ich urzę- 


zanim wniósł projekt niniejszy. powinien był 
zniewolić Węgry do zniesienia tego podatku, 
który i tak już jest niesłychanem narusze- 
niem traktatu z Węgrami o handlowo-celnej 
jedności terytoryalnej. Przy tym podatku wę- 
gierskim , austryacka subwencya dla Towa- 
rzystwa nabiera pozoru nie subwencji , lecz 
poprostu haraczu, opłacanego Węgrom przez 
Austryę. Mowea przechodzi do gospodarki 
Towarzystwa. Powszechnie uznano i nikt te- 
mu nie śmiał zaprzeczyć, że właśnie Towa- 
rzystwo to jest największym wrogiem rozwo- 
Pan Minister przy- 
znał, że Towarzystwo ma nędzne statki, że 
ma złą politykę taryfową, że ma złe kiero- 
wnietwo finansowe; wszystko inne już do- 
bre! (Wielka wesołość.) Towarzystwo jest, 
jak mowca więcej niż w dwugodzinnych wy- 
wodach wśród grzmiących oklasków skrajnej 
lewicy i środka, przedstawia , stekiem zbro- 
dni, oszustwa, niegodziwości, które groszem 
publicznym popierane być nie powinny. U- 
znawszy z wdzięcznością, że z lewicy nikt 
Towarzystwa 
ani projektu, kończy mowca tem, że skoro 
dla biednego stanu włościańskiego, dla uci- 
śnionego stanu rzemieślniczego, dla robotni- 
ków, dla poratowania upadających górni- 
czych kas brackich , Rząd nie ma ani gro- 
sza pieniędzy, nie powinno się też przyzwo- 
lić ani grosza na wspomożenie Towarzystwa. 
które tylko hańbą się okryło. (Przeciągłe o- 
klaski ze skrajnej lewicy, ze środka i z ław 


dnikami, lecz z przedsiębiorstwem jako A 
siębiorstwem. (Brawo, brawo). Pan P? g:! 
powiadał nam historyjki bardzo cieki 
mojem zdaniem powinien był wprz 
czy prawdziwe. Pan poseł zdaje się W 
być bardzo skłonnym do wygłaszanie piel 
kiego, co mu doniesiono, jako rzeczy gar 
tycznych; a czyni to pod osłon i! 
tykalności poselskiej. (Bardzo SSN ig p 
Na podstawie pamfletów obwinia CZ ną) 
zarządu o czyny zbrodnicze. Doświadode, | 
poucza, że rzeczy takie w sali sado wil 
zwyczaj inaczej wyglądają (Tak jest !) wii 
Źniejszemu zarządowi nie mogę go 
świadectwa, że bierze zadanie swe bardi: 
seryo ; dla tego muszę stanąć w obroni. 5, 
go przeciw zaczepkom, które, mojem zó88! 
są niesłuszne. Zresztą mniemam, że PF; 
nistych słów pos. Lućgera nie trzebB mi 
zbyt tragicznie ; nie tyle on zwalczał Jbt 
projekt, ile raczej szukał efektu p0%% 
(Huczne brawa z lewicy). M 
_ Pan poseł uważał za rzecz dozwol 
ubliżać mojemu osobistemu poczuciu Te 
wości, mówiąc, że w czem inni od 13%% i, 
dzą zbrodnię, ja w dobroduszności sę p 
patruję się tylko błędu, zaniedbania, jr 
ka Izbo! Dobroduszność moja nie SIĘ? w, 
daleko, bym posłowi Luógerowi pozwoli Ez, 
czać mnie o uczciwości i nieuczciwość: 
czne, przeciągłe brawa i oklaski). 
duszność moja nie sięga nawet tek 
leko, by imputacyę taką uniewimnić PP. 
lekkomyślnością mowcy; dobroduszność © 
ja nie sięga tak daleko, by słowa te Pi, 
jąć spokojnie i nie odeprzeć ich z cae 
burzeniem. (Ponowne oklaski). 
Przyjęciem projektu niniejszego 
Izba złoży dowód trafnego, światłego. pal m 
tycznego ocenienia wchodzących tu w. 
ważnych interesów Państwa, i to przył”. 
jej zaszczyt. Dla tego Rząd ze spokojne | 
mieniem i największą stanowczością 
projektu tego. Werdykt pos Luógers Ps 
niosę na sobie. (Przeciągłe ponawiająć 4, 
oklaski i okrzyki. — Ministrowie i po wi 
winszują mowey. -— Wielki ruch i niep/ 
w Izbie). - gó 
Dyskusya po mowie ministerysalnel 
nowo otwarta. „ABB 
Pos. Formanek stawia i dość 1 
szernie motywuje wniosek: odesłać proi 
do komisyi z poleceniem, aby zbadał? 
rzuty poczynione zarządowi Towarzystw» 
mowie pos. Luógera. $ 
Tu znowu zamknięto dyskusyę, 8 aa 
sani jeszcze do głosu pp. Liechtenstein, va 
wender i Luëger wybierają Lugera m0 
generalnym. i 
Pos. Luëger w gwałtownem przem 
wieniu zaznaczywszy, że pan Minister h gić 
dlu nie argumentował, nie powiedział > 
zgoła o rzeczy samej, lecz zajmował SIę jji 
dynie osobą mowcy, podtrzymuje wszyślć, 
wywody i obwinienia swoje, wtrącająć “e 
czepki przeciw panu Ministrowi, za które dw 
krotnie prezes wezwał mowcę do porządki” 
Po przemówieniu pos. Pe e z a jako SP 
wozdawcy komisyi, który zarzuty pos. Luč" 
przeciw dawniejszemu zarządowi i osobo 
dawniejszego zarządu zasiadającym w "9. 
¿niejszym zarządzie, uważa za niewiążące (' 
ściśle z rzeczą samą, przystąpiono do gło 
wania. Wniosek pos. Formanka odrzuc? 
a 167 głosami Koła polskiego, lewicy i KW e 
Hohenwarta przeciw 59 głosom Młodoc; 
chów, Niemców-narodowców, antisemitóf ; 
kilku posłów ze środka, uchwalono przystė 
do dyskusyi szczegółowej. -ot0 
Na tem przerwano obrady i zamkn$ 
posiedzenie. — Następne we czwartek. 
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Mowa posła Leona hr. Pinińskie8" . 

o nowej ordynacyi studyów prawniczych 
i kameralnych. 
Wysoka Izbo ! E 
Wywody moje zacznę od wzmianki g 
jestem upoważniony imieniem Koła polskie% 
oświadczyć, iż projekt niniejszy uważam ję 
wielki postęp i głosować będziemy za Me 
wto i 
A 4 


jęciem go bez zmiany.: Zalet projektu 
truję się przedewszystkiem w nieodzo 
już rozszerzeniu materyi naukowej W 
dzinie kameralistyki i w zaprowadzeniu gi 
wego przedmiotu egzaminacyjnego, histo, 
Rzeszy austryackiej. Zaletą jest także y 
wanie zdrowej podstawy Leona Thuna Osj 
nacyi studyów, mianowicie zasadniezyć: ) 
postanowień: jedności wydziału prawn! 
kameralnego i egzaminu składanego w cią” 
studyów z przedmiotów prawno-historyczoji, 
a więc systematycznego zespolenia W "gg 
krągloną całość tych przedmiotów, które 
t. zw. „prawno-historycznych* należą. pj 
Co się tyczy nowego przedmiotu: „ję 
storyi Rzeszy austryackiej, jest to napi gie 
anomalia, że w Austryi bardzo dokłżej 


bywa wykładana historya Rzeszy niemie ję 


egzaminacyjnego. Wytworzenie się PS" sk i 
austryackiego przedstawią się jako f 
objawów dziejowych dłuższego okres sąd” 

wątpliwie przeto uznać je trzeba za P 


miot dla prawnika fundamentalny. W dobrych 
ta "zh w sposób właściwy zastosowana, może 
ii istorya Rzeszy austryackiej nabrać wiel- 
N znaczenia dla politycznego także wy- 
E cenia prawników i przyczynić się zna- 
; pio do należytego pojmowania idei Pań- 
czy: "Stryackiego; szezególnie może przy- 
Jnić się do tego, że zwolna znikną poglą- 
eine, w których miejsce wstąpi prze- 
R że Austrya powołana jest stać się 
i oniskiem dla rozwoju przeróżnych naro- 
wości Na podstawie praktycznie niezbędnej 
nomii krajów, acz z uwzględnieniem wa- 
swa w jedności Państwa, potrzebnej dla 
zalej potegi. (Brawo, brawo!) Bardzo wiele 
+ A od tego, w ręce jakich docentów no- 
AR przedmiot będzie złożony; od nich 
gło przyszłe pojęcie samegoż przeć. miotu. 
ni Y rzeczą niewłaściwą stwarzać z histo- 
Bat zeszy austryackiej, przedmiot wykładów 
i je Jeznych, rozdrobnionych w szczegółach 
s e ŁC) ch zbyt daleko w lata ubiegłe; 
pla na prawna powinna stanąć na pierwszym 
FAE dla tego mniemam, że najwłaściwiej 
bl powierzyć ten przedmiot ile możności 
“30 prawnikom. 
od względem treści nowego przedmiotu 
Wypada mi z polecenia Koła polskiego wynu- 
od C niektóre życzenia. JE. Panu Ministrowi 
Miecenia nie są one nieznane. Wypowie- 
M; iem je już w komisyi, a ponieważ Pan 
Amster dał mi tam odpowiedź zadawalają- 
+ Przeto spodziewamy się, że takież o- 
ladczenie usłyszymy z ust Jego Bkscelen- 
i także w pełnej Izbie. Otóż wielką przy- 
„łzujemy wagę do tego, że w rozporządze- 
AŻ Wykonawczem do ustawy niniejszej wy- 
| powiedziano, jako obowiązkiem jest 
w ego docenta równie w wykładach, jak 
iy S7aminach z historyi Rzeszy austryackiej 
3 Slędniać rozwój prawa partykularnego w 
o zególnych terytoryach Państwa, przez 
5. Galicyi rozumie się instytucye prawa 
Polskiego. "Pod tym względem znajduje się 
Sprawozdaniu komisyl (pos. Mengera) u- 
AEn, którą sprostować mi wypada. Pan 
a Wozdawca pisze: „Na pewne zapytanie 
Wiadczył Minister, że profesorom historyi 
„oeSZy austryackiej trzeba pozostawić wolne 
ar że jednak wolno im zachowywać na 
zględzie rozwój prawa w poszczególnych 
iytoryach*. Byłoby to coś całkiem nieza- 
da AJąCego ; nie o „wolne ręce" nam cho- 
Ser lecz wprost o zobowiązanie docentów do 
ależytego uwzględnienia rozwoju prawa par- 
kularnego. (Tak jest! bardzo słusznie! z ław 
polskich), 
* , Drugie życzenie Koła polskiego tyczy 
N Już tylko specyalnie prawa polskiego. Że 
š Uniwersytetach Jagiellońskim i lwowskim 
adal także ostoją się katedry prawa pol- 
gj ego, to — spodziewamy się — rozumie 
wa Samo przez się; ale oto życzeniem na- 
> em jest, żeby w zapowiedzianej reformie 
Jgorozów prawo polskie uznane zostało za 
Przedmiot egzaminacyjny. Sądzę, że życzeniu 
Mu może stać się zadość już ze względu 
dzi 0, iż w rzeczonej reformie chodzić bę- 
ż,2 głównie o pogłębienie wiedzy, jakiej się 
nea od doktorantów. Dla tego byłoby zupełnie 
E miejscu, żeby na Uniwersytetach Jagie- 
olskim i lwowskim żądano ścisłej znajomości 
iStoryj prawa polskiego. W przekonaniu, że 
nią <80 Ekscelencyi Pana Ministra oświece 
la otrzymamy odpowiedź zadowalającą, nie 
„lesiemy żadnej poprawki do projektu ni- 
Lejszego. 
m Zmiana druga w duchu rozszerzenia 
ateryj naukowej, odnosi się do kamerali- 
yki. Prawo polityczne będzie odtąd obo- 
parkowym przedmiotem egzaminacyjnym. 
miana ta także rozumie się prawie sama 
Plzez się, albowiem teraźniejszy stan rzeczy 
ka tylko się tłómaczy, że austryacka ordy- 
Ki Cya studyów jest dawniejsza od austryac- 
a ustaw zasadniczych. Mimo to Rząd ma 
le sługę, że zmianę tę zaprowadza, boć wie- 
apa aSeiwości w ustawach i instytucyach 
dl ję askieh ostaje się po dziśdzień, jedynie 
ga 80, że niedołęstwo nie zdobywa się na 
A Jzyę, na odwagę, chociażby co do zmian 
ajpotrzębniejszych. 
„Nakoniec zwrotem ku lepszemu jest i 
te co do nauki ekonomii społecznej, 
aWTACa sie szczególnie uwagę na politykę 
społeczno ~ ekonomiczną. Mniemam, że słu- 
Mie ak, i że tym sposobem dzieje się za- 
p Mpatrywaniu tych, którzy w nauce 
FOA społecznej widzą nie naukę ab- 
ù akcyjią , oderwaną od potrzeb czasu, lecz 
miejętmść wybitnie praktycznego znaczenia. 
cząc, BWACJĄ jest w projekcie skrócenie 
hę dla studyów prawno-historycznych na 
z półroca, tak, że już po trzeciem będzie 
ae) na złoiyć egzamin z odnośnych przed- 
„lotów. Jestem gorącym zwolennikiem stu- 
FAM Prawro - historycznych , i w komisyi 
z mogłem zdecydować się na owe skróce- 
ZA Poniewa; jednak większość Izby, ponie- 
Kat SZezególiie większość Koła polskiego 
ah _28 skróceniem, przeto i ja nie sprzeci- 
lain się, a stąd też nie podzielam zdania 
ae Morseya, który dla tej zmiany oświad- 
za Się przeciw całemu projektowi. Zalety 
Ę oku „iwiżam za większe od szkody , ja- 
łby zmiana ta mogła za sobą pociągnąć. 
wo skrócenie czasu nie jest ostatecznie tak 


u 
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wielkie, żeby w skutek niego studya pra- 
wno-historyezne musiały pójść w poniewier- 
kę. Co prawda , do przekonania takiego do- 
chodzę tylko przez zastanowienie się nad 
smutnym faktem, że przewaźna część mło- 
dzieży w pierwszym roku pobytu na uniwer- 
sytecie w ogóle mało zajmuje się studyami, 
a dopiero w drugim roku poświęca się stu- 
dyom prawno-hbistorycznym. 
(Ciąg da!szy nastąpi). 


R rawa 


Nowa pruska ustawa szkolna. 


Przeciw projektowi szkolnemu hr. Ze- 
dlitza odbyły się w tych dniach zebrania 
niemieckie w Grudziądzu, Bydgoszczy i To- 
runiu, zwołane przeważnie z inicyatywy ma- 
gistratów miejskich. Zupełnie niesłusznie fi- 
gurują powyższe zebrania w referatach nie- 
mieckich pism liberalnych jako zebrania wy- 
borców liberalnych i konserwatywnych, po- 
nieważ dotychczas nie podniósł się przeciw 
nowej ustawie szkolnej ani jeden głos rze- 
czywiście konserwatywny. 

Wszystkie te trzy zebrania nie były li- 
czne, gdyż n. p. w Grudziądzu, który ucho- 
dzi za główną fortecę narodowo-liberalnych 
w Prusach Zachodnich, stanęło zaledwo 500, 
a w Toruniu około 800 osób. 

Powzięte na zebraniach rezolucye są 
prawie jednobrzmiące; zwracają się one prze- 
ciw nowej ustawie szkolnej w interesie po- 
koju wyznaniowego i narodowego (!) w pro- 
wincyach z ludnością mięszaną i to dla te- 
go, że nowy projekt szkolny oddaje naukę 
religii pod kierownictwo duchowieństwa i 
przyznaje władzy kościelnej współudział przy 
egzaminach nauczycielskich. Nie obeszło się 
przytem bez stereotypowych wycieczek prze- 
ciw „polskiej polityce rządu. * 

Słaby protest przeciw wniesionym na 
zebraniach rezolucyom podniesiono tylko na 
zebraniu bydgowskiem, zresztą przyjęto wszę- 
dzie wniesione  rezolucye „jednomyślnie* 
czyli przez aklamacyę, zupełnie tak, jak by- 
ło z góry ułożonem. 

Ruch polityczny, wywołany rzeczoną u- 
stawa, przeniósł się obecnie głównie na pole 
publicystyczne i agitacyi szerzonej po mia- 
stach. 

Agitacya ta jest pozornie silną, bo u- 
dział w niej biorą i profesorowie Akademii, 
jak znany Beyschlag lub Feliks Dahn i re- 
prezentacye wielu korporacyj miejskich, ale 
kto ruchowi temu bliżej się przypatrzy, mu- 
si nabrać przekonania, że nie jest on natural- 
nym i szczerym, albowiem masa narodu do 
tej pory przynajmniej zachowuje się co naj- 
mniej biernie, a na pierwszy plan występu- 
ją po największej części wielbiciele księcia 
Bismarcka i jego polityki, a są tacy, którzy 
mniemają i twierdzą nie bez pewnego pra- 
wdopodobieństwa, że agitacya ta, jeżeli nie 
została zainaugurowaną przez byłego kan- 
elerza,to przynajmniej ma za sobą jego mil- 
czące poparcie i w interesie jego polityki, 
a może i jego osoby, jest wywołaną i utrzy- 
mywaną. 

Berliner Politische Nachrichten, organ 
czerpiący częstokroć ze źródeł urzędowych, 
donosi, że w poważnych kołach parlamen- 
tarnych powstała myśl wyrzeczenia się na 
teraz zmian zasadniczych w organizacyi szkół 
ludowych i uchwalenia z projektu hr. Ze- 
dlitza tych tylko artykułów, które mówią o 
reformie uposażenia szkół i pensyach nau- 
czycieli. Z tego powodu komisya szkolna nie 
rozpoczęła swych obrad nad projektem od 
rozprawy ogólnej, lecz przystąpiła od razu 
do rozprawy nad artykułem pierwszym. 

Poprawek z różnych stron, jako to z łona 
centrum i wolnomyślnych zgłoszono do pro: 
jektu kilkanaście. Koło polskie przez delego 
wanego do komisyi posła ks. dr. Jażdżew- 
skiego wniosło do $.5 następującą poprawkę: 

W ziemiach, gdzie inna jak niemiecka 
osiadłą jest narodowość, religia w szkołach 
ludowych winna być udzielaną w języku oj- 
czystym, i wykład tego języka winien być 
objęty planem naukowym. 

Wniosek ten jednak dopiero w na- 
stępnych dniach przyjdzie pod obrady i u- 
chwałę komisyi; o losie jego dzisiaj nie je- 
szcze pewnego powiedzieć nie można. 


Zasądzenie hr. Limburg - Stirum. 


Z depeszy znanym jest już wynik pro- 
cesu, wytoczonego hr. Limburg - Stirum za 
artykuł, umieszczony w Kreuz - Zeitung , 
w którym hrabia krytykował bardzo surowo 
traktaty handlowe, jak i politykę zagranicz- 
ną dzisiejszego rządu w ogóle. Hrabia Lim- 
burg-Stirum należał od dawna do najgoręt- 
szych zwolenników polityki ks. Bismarcka, 
był jednym z gorliwych szermierzy walki 
kulturnej i popieraczy rozporządzeń antipo|- 
skich , któremu to usposobieniu i w osta- 
tnich czasach dawał wyraz niedwuznaczny. 

Przed laty był on zatrudniony w dy- 
plomacyi, i piastował urząd posła przy dwo- 
rze weimarskim, z którego został odwoła- 
nym i postawionym do dyspozycji, to jest, 
że chociaż nie pełnił chwilowo obowiązkow 


„Ghzeta Lwowska“ z dnia 12 lutego 1892 roku. 


urzędowych, pozostawał przecież w zawisło- 
ści urzędowej, i pobierał pensyę, wynoszącą 
około 10.000 marek. 


Otóż sąd zawyrokował, że krytyką, 
skierowaną przeciwko działalności bezpo- 
średniego przełożonego swego, ministra 


spraw zagranicznych w szczególe, a całego 
ministerstwa w ogóle , hr. Limburg - Stirum 
zawinił przeciwko niezbędnej karności, i 
skazał go na usunięcie z urzędu, utratę pen- 
syi i używanego dotąd tytułu posła. Skaza- 
ny zamierza od wyroku tego zaapelować do 
decyzyi całego gabinetu. 

Nie brak takich, co mniemają, że wy- 
rok ten mieści w sobie zarazem i ostrzeże- 
nie, sięgające dalej, aniżeli tylko do wypad- 
ku, o który w danym razie chodziło, miano- 
wicie, że są osoby, a przynajmniej osoba, 
wyżej stojąca , niż hrabia Limburg - Stirum, 
która także z zamiłowaniem uprawia kryty- 
kę potępiającą obecną politykę rządu, a po- 
mimo to pozostaje także w podobnym sto- 
sunku rządowym , jak zasądzony były poseł 
wejmarski, i dla której wyrok ten może być 
wskazówką , że i ją wyrok trybunału dyscy- 
plinarnego może dosięgnąć. 

Być może, że wersya taka sięga za da- 
leko, w każdym jednak razie wyrok zapadły 
przeciwko hrabiemu Limburg-Stirumowi nie 
małe wywołał w pewnych kołach wrażenie, 
przekonywa bowiem, że rządowi nie zbywa 
na odpowiedniej energii, i że nie myśli pa- 
trzeć przez szpary ua wykroczenia służbowe 
podwładnych organów. 


Wielki książę Sergiusz Aleksan- 
drowicz. 


Z Petersburga piszą do Polit. Corr.: 

Wedle wiarogodnych doniesień z Mo- 
skwy, stanowisko w. księcia Sergiusza , jako 
generał-gubernatora Moskwy jest tak za- 
chwiane. iż odwołanie w. księcia z tej po- 
sady jest kwestyą najbliższego czasu. Uwa- 
żają tam za rzecz pewną, iż wkrótce uda 
się on dla „poratowania nadwątlonego zdro- 
wia“ w dłuższą podróż za granicę i nie po- 
wróci już więcej na swoją posadę. Faktem 
jest, że już samą pogłoskę o zamianowaniu 
w. księcia generał-gubernatorem przyjął o- 
gół ludności Moskwy, niemniej tamtejsze du- 
chowieństwo z uczuciem niezadowolenia, 
zwłaszcza, że można było z góry przewidy- 
wać, iż istotna władza generał-gubernator- 
ska nie będzie spoczywała w rękach nie- 
przygotowanego do tego urzędu w. księcia, 
lecz jednego lub więcej z jego faworytów. 
Wkrótce też po objęciu przezw. księcia wy- 
sokiej posady nastąpiły starcia i nieporozu- 
mienia między nim a wybitnemi osobisto- 
ściami Moskwy, które zaostrzyły się z bie- 
giem czasu. Najpierw wynikł zatarg z me- 
tropolitą, w. książę bowiem bez poprzednie- 
go z nim porozumienia się, rozpoczął prze- 
nosić duchownych, sprawujących służbę przy 
różnych kościołach Moskwy, przeciw czemu 
zaprotestował energicznie metropolita na po- 
słuchaniu u w. księcia. W następstwie tego 
wniósł w. książę zażalenie do cara, który 
zarządził przeniesienie metropolity do Kijo- 
wa. Sprawiło to najgorsze wrażenie w Mo- 
skwie a ogólnie zauważano, że metropolita 
w mowie pożegnalnej nie wspomniał ani 
słówkiem o rodzinie carskiej. 

Wkrótce po tem zajściu W. Książę wszedł 
w zatarg z burmistrzem Moskwy Alexeje- 
wem, a to z następującego powodu: Gdy 
pewnego dnia ekwipaź księcia został wstrzy- 
many na dzielnicy t. z. chińskiej (Kitasgra) 
gdzie od rana do nocy panuje ogromny ruch 
handlowy, szeregiem naładowanych towarami 
wozów, wpadł W. Książę w ogromny gniew, 
kazał przywołać do siebie oberpoliemajstra i 
rozkazał mu poczynić co potrzeba celem 
„oczyszezenia* dzielnicy chińskiej z wozów 
ładowanych pakami. Na to udał się bur- 
mistrz do W. Księcia, celem wytłumaczenia 
mu, iż podobne zarządzenie jest niemożliwe 
do wykonania ze względu na interesa han- 
dlowe miasta. Gdy W. Książę trwał w swem 
żądaniu, burmistrz pożegnał go oświadcze- 
niem, iż będzie widział się zniewolonym 
wnieść zażalenie do ministra spraw we- 
wnętrznych Durnowa. Tak też się i stało, 
lecz p. Durnowo, długo niemógł zdobyć się 
na odwagę złożenia o tej sprawie raportu 
carowi. Car jednak zinnej strony dowiedział 
się o wszystkiem i dał swemu bratu su- 
rowy „wygowor.* Wydany zakaz co do „za- 
nieczyszczenia* pomienionej dzielnicy w Mo- 
skwie został zniesiony. 

Niebrakło także innego rodzaju zatar- 
gów, które niemogły zjednać W. Księciu po- 
pularności pośród mieszkańców Moskwy. Po- 
nieważ car poinformowany jest już dokła- 
dnie o zachowaniu się swojego brata i pa- 
nującem dla niego usposobieniu, przeto na- 
wet w kołach petersburskicli uważają dnie 
W. Księcia na posadzie generał gubernatora 
za policzone. 


Interpelacya w sprawie wydale- 
nia królowej Natalii. 


Na posiedzeniu skupczyny serbskiej w 
d. 8 b. m. prezes gabinetu Pasiez dał od- 
powiedź na znaną interpelacyę w sprawie 
wydalenia z Serbii matki króla Aleksandra. 
Przedstawił on szczegółowo stan rzeczy, jaki 
istniał przed i po abdykacyi króla Milana, a 
udowodniwszy, że królowa Natalia zgroma- 
dziła u swego boku zastęp niezadowolonych 
i skorych do każdej awantury żywiołów, o- 
świadczył, iż rząd musiał się starać o poło- 
łożenie kresu tego rodzaju stanowi rzeczy, 
który mógłby stać się zgubnym dla Serbii. 
Przez wydalenie króla Milana i jego mał- 
żonki pozbyto się także tych, eo spekuło- 
wali na wywołanie w kraju zamieszek. Rząd 


obecny nie zezwoli przenigdy na powrót ani 
Milana ani Natalii. 


, „Po Pasiczu zabrał głos profesor Ru- 
sicz i uderzył gwałtownie na królowę. Po- 
wiedział on między innemi: Gdy król Milan 
wieszał i rozstrzeliwał radykalnych, królowa 
wydawała bale w swym pałacu i oddawała 
się różnego rodzaju rozrywkom. Nie przemó- 
wila ona ani jednego życzliwego słowa za 
tymi, którzy cierpieli za swoje przekonania. 
To też żaden z członków stronnictwa rady- 
kalnego nie może poczuwać się do sympa- 
tyi lub litości dla takiej kobiety. (Głosy o- 
burzenia na ławach liberalnych, oklaski ze 
strony radykalnych). 


Przeciw wywodom Pasicza wystąpił bar- 
dzo stanowczo generał Leszanin i zapewnił, że 
rząd wysłał był do królowej swojego męża za- 
ufania, dyrektora podatkowego Michajloviea 
z prośbą o pozostanie w Belgradzie, aby rząd 
i kraj mieli w niej oparcie przeciw zama- 
chom Miliana i dopiero wtedy zdecydował 
się na brutalne wydalenie, gdy królowa o- 
świadczyła, iż nie chce wdawać się w żadne 
konszachty ze swymi prześladowcami. Passie 
zaprzeczył temu, ale Leszanin powtórzył 
swoje twierdzenie i zarzucił prezesowi mini- 
strów rozmyślne kłamstwo. 


Przy głosowaniu oświadczyło się 70 
posłów za przejściem do porządku dziennego 
nad tą kwestyą,a 21 przeciw temu. 9 wstrzy- 
mało się od głosowania, 20 zaś radykałów 
opuściło przedtem salę. 


Konserwatywny Londyn i stron- 
nictwo liberalne. 


Pall Mall Gazette obliczyła na podsta- 
wie statystycznej, że Londyn głosuje jedynie 
dlatego w duchu konserwatywnym, ponie- 
waż bardzo wielu wyborców liberalnych, a 
szczególniej liczni robotnicy irlandzcy, po- 
wstrzymywali się od udziału w głosowaniu. Ja- 
ko zadanie więc reformującego liberalizmu, 
poczytuje wymieniona gazeta zajęcie się agi- 
taeyą i rozpowszechnienie w masach robo- 
tniczych zapatrywań Gladstona. To będzie 
początkiem kampanii politycznej. Pall Mall 
Gazette mniema dalej, że program z New- 
castle jest bardzo wszechstronny, każdy 
więc znajdzie w nim cokolwiek dla siebie. 


W dalszym ciągu powtarza ważniejsze 
ustępy z mowy programowej deputowanego 
Trevelyana. Mniemał on, że we wszystkich 
częściach królestwa znajdą się niezadowoleni. 
Szkoccy rolnicy na małych obszarach nie wie- 
dzą, jakim sposobem i z czego dobyć pieniędzy, 
ażeby uiścić czynsze dzierżawne; Irlandczy- 
cy mają słuszność, gdy oburzeniem i niena- 
wiścią zioną przeciw rządom z zamku du- 
blińskiego, a mieszkańcy prowineyi Walii są 
rozjątrzeni , że muszą przyczyniać się do u- 
trzymywania kościoła państwowego. Londyn 
chroma na wiele złych urządzeń. Przede- 
wszystkiem zgubny jest system wynajmowa- 
nia ziemi i gruntów miejskich na 99 lat. 
Przy systemie takim, najmujący obowiązany 
jest ponosić wszelkie ciężary, a właściciel 
gruntu po upływie terminu otrzymuje swoją 
własność niezmiernie ulepszoną i podniesio- 
ną w wartości. Podobny system uchylon 
być może tylko przez partyę liberalną. Zle 
jest bardzo, że każdy projekt wymaga przy- 
zwolenia Izby wyższej. Przy najbliższych wy- 
borach do parlamentu idzie nadewszystko o 
zasadę samorządu. Następnie chwalił mowca 
londyńską radę hrabstwa i żądał dla rad 
w ogóle rozszerzenia ich prerogatyw. Nietyl- 
ko policya, wodociągi i gaz, powinny się znaj- 
dować pod kontrolą tej rady, ale i obowią- 
zek czuwania nad hygienicznością mieszkań. 
Stan robotniczy powinien być liczniej repre- 
zentowany w parlamencie. Nie powinno 
nadal stać na przeszkodzie ubóstwo ludzi 
wyborowi do parlamentu, gdyż deputowa- 
nym należy zapewnić dyety. Skończył oświad- 
czeniem: Program ten nie jest sztucznie zro- 
biony, ale wyszedł z łona i potrzeb ludu. 


KRONIKA 


Lwów, 11 lutego. 


Pan 


Najj. 


zapomogi w kwocie 50 zł. 


— Objad. Wczoraj o godzinie 7 wieczo- 


rem odbył się objad u PP. Namiestnikowstwa, 


w którym oprócz dostojnych Gospodarstwa wzięli 
głównodowodzący książę Ludwik Win- 


udział : 
disch-Graetz z małżonką księżną Waleryą, księ- 
Źniczkami Karlą i Tildą, 
nyey, JE. książę Eustachy Sanguszko, Marsza- 
łek krajowy, pani Walerya hr. Borkowska z 
wnuczką hr. Dembińską, pp. Juliuszowie Biel- 
scy, pani Stanisławowa hr. Badeniowa, pp. Sta- 
nisławowie Siemieńscy, pp. Zdzisławowie Skrzyń- 
scy, Stanisław hr. Gołuchowski, książę Andrzej 
Lubomirski, książę Paweł Sapieha, Stefan hr. 
Fredro, Stanisław Niezabitowski. 


— Z armii. Jak wczoraj donieśliśmy, 
Najj. Pan zamianował w miejsce zmarłego ge- 
nerał-porucznika br. Gemmingena, generalnym 
inspektorem kawaleryi generał - porucznika br. 
Ottona Gragerna, dotychczas komendanta dywizyi 
jazdy w Jarosławiu. 

W miejsce zaś br. Gagerna, komendantem 
dywizyi kawaleryi w Jarosławiu zamianowany 
został dotychczasowy komendant 14 brygady ka- 
waleryi generał-major Hegedüs de Tiszavólgy. 


— Bal na rzecz kuchni ludowej i gło- 
dnych dzieci, pod protektoratem Pani Namiestni- 
kowej hr. Badeniowej, który, jak wiadomo, od- 
będzie się dnia 17 b. m. w sali Kasyna Miej- 
skiego, będzie niewątpliwie jednym z najświe- 
tniejszych w tegorocznym karnawale. „Cały Lwów“ 
będzie tam obecny, bo chce złożyć dowód, że bawić 
się umie a i wśród zabawy nie zapomina o naj- 
bardziej potrzebujących pomocy. Bilety są je- 
szcze do nabycia w Kasynie Narodo- 
wem i w Kasynie Miejskiem. 


— Wybór uzupełniający dwóch człon- 
ków Rady powiatowej w Nadwórnie, z grupy 
większych posiadłości, rozpisany został na dzień 
28 marcaąb. r., oraz jednego członka tejże Rady, 
z grupy miast na dzień 21 marca bież. roku. 
Wybory te odbędą się w mieście powiatowem o 
godzinie i w lokalnościach wskazanych w kartach 
legitymacyjnych, które doręczy wyborcom ©. k. 
Starostwo. 


— Wyjątkowa nędza. Dla ubogiej 


kobiety, chorej, obarczonej 8 dzieci, (zamieszka- 
łej uliea Piekarska 1. 10), o której pisaliśmy 
w poprzednich numerach, złożyli w redakcyi na- 

zaś z Kos- 
Pieniądze te 


szej pp: W. S. 5 zł., P. S. 1 zł, 
sowa bezimiennie nadesłano 2 zł. 
odesłaliśmy na miejsce przeznaczenia. 


— Pam Maurycy Jonasz, radny mia- 


sta Lwowa i członek Izby handlowej i przemy- 
słowej, mianowany został cenzorem przy tutejszej 
filii Banku austro-węgierskiego. 


— (Gal. Towarzystwo Kredytowe 
ziemskie obchodzi w roku bieżącym 50-letni 
jubileusz swego założenia. Uroczysty obchód od- 
będzie się w dniu 29 b. m. O godzinie 11 
z rana odprawione zostanie w kościele archika- 
tedralnym uroczyste nabożeństwo, następnie o 
godzinie 13 w lokalu Towarzystwa odbędzie się 
zebranie, na którem między członków rozdany 
zostanie „Pamiętnik 50-letniej działalności Towa- 
rzystwa“. Po uroczystem posiedzeniu odbędzie 
się wspólna uczta. 


— Statystyka zabezpieczenia robo- 
tników przeciw wypadkom za rok 1890 wyka- 
zuje w całej Monarchii wypadków 16.041, śmierci 
548, kalectw 1.598, skaleczeń lżejszych 4.600, 
wypadków uprawniających do odszkodowania 
6.741. Najliezniejsze wypadki notowano w prze- 
myśle rolniczym, który używa wyrobników zgoła 
niewprawnych. 


— Towarzystwo historyczne przy 
Uniwersytecie w Petersburgu mianowało człon- 
kami zagranicznymi: dr. W. Kętrzyńskiego, dy- 
rektora zakładu Ossolińskich we Lwowie, dr. A. 
Prochaskę, adjunkta archiwum krajowego we 
Lwowie i dr. Józefa Korzeniowskiego z Krakowa. 


+ Ś. p. Emil Hołowkiewiez, c. k. 
lustrator lasów i dóbr państwowych, o którego 
zgonie donieśliśmy wczoraj po krótce, wielkie po- 
łożył zasługi dla kraju w kierunku zalesiania 
pustek i wydm piasczystych. Urodzony w Łuka- 


wicy wyższej pow. stryjskiego (w r. 1889), 
gdzie ojciec jego Dymitr był gr kat. proboszczem, 


do szkół ludowych i gimnazyalnych uczęszczał 


w Samborze, a maturę zdał w Munkaczu na 
Węgrzech, gdzie też w Szemnicach ukończył 
akademię leśniczą ze znakomitym wynikiem. 
Przebywszy praktykę w służbie rządowej, przez 
dłuższy szereg lat pełnił obowiązki komisarza 
kraj. inspekcyi lasów w Namiestnictwie i na 
tem stanowisku dał się poznać z gorliwego za- 
miłowania zawodu swego, jako gospodarz i orga- 
nizator najtrudniejszych zalesień. Jego wytrwałej 
i pełnej osobistego poświęcenia działalności, za- 
wdzięcza kraj kulturę rozległych pustkowi i 
wydm piasczystych w Niskiem, Jarosławskiem 
i Jaworowskiem. Mając niejednokrotnie do wał- 


raczył  najmiłościwiej 
udzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Ehren- 
feld, w powiecie żółkiewskim, na budowę szkoły 


oraz baronówną Sen- 


sk 


czenia z oporem ludności miejscowej, nietylko 
narażał się na niebezpieczeństwa, ale używał 
własnych nieraz funduszów do złamania wstrętu 
ciemnych a upartych żywiołów i uśmierzał jawne 
bunty przeciwko zalesieniom pustek galicyjskich. 
Wzdłuż Sanu pozaprowadzał plantacye wikliny 
i dał tym sposobem stałe podstawy dla przemy- 
słu koszykarskiego w tych okolicach. Dożył tego 
zadośćuczynienia, że mieszkańcy, którzy mu 
czynny lub bierny opór stawiali w dziele cywi- 
lizacyjnem, widząc ujęte roślinnością piaski lotne, 
poczęli błogosławić jego pracy i powzięli nawet 
myśl wzniesienia mu za życia pomnika Przed 
kilku laty powrócił znowu do służby w dome- 
nach i lasach skarbowych jako lustrator. Praco- 
wał też z wielkiem powodzeniem w kierunku 
teoretycznym, drukując w Sylwanie oraz innych 
pismach, publikacye swe fachowe z dziedziny le- 
śnictwa. Jedna z ostatnieh jego rozpraw: „Echa 
z lasów dębowych“ otrzymała pierwszą premię, 
wyznaczoną od Towarzystwa leśników polskich. 
Wszystek czas wolny od zajęć urzędowych po- 
święcał studyom, a nawet podczas choroby przy- 
gotowywał nowe prace. 

Piękny charakter w życiu prywatnem, i 
serdeczność w obejściu a wielka uczynność, zje- 
dnały mu serca przyjaciół i kolegów w pracy. 
Ś. p. Hołowkiewicz, zachorowawszy na zapalenie 
płuc skutkiem influenzy, zmarł prawie nagle na 
udar sercowy. 

Niezwykle liczna publiczność odprowadziła 
dziś po południu zwłoki $. p. Hołowkiewicza na 
miejsce wiecznego spoczynku. Cześć jego pamięci ! 


+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Ignacy Lewakowski, obywatel miasta, 
przeżywszy lat 78. 


— Z obserwatoryum c. k. Szkoły Po- 
litechnicznej we Lwowie, dnia (1 lutego 1892 r. 
Barometr opada. 

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 10 lutego do 12 w południe 
dnia 11 lutego b. r., mieliśmy wiatr eo do 
kierunku zmienny z zachodu, co do siły mierny 
(3), niebo przeważnie zachmurzone, a powietrze 
bardzo wilgotne (58 proc. wilg. względnej), opadu 
nie było. 

Srednia temperatura w tym czasie była 
—6,590., najwyższa — 2,890. dziś w południe, 
najniższa —10,2%0. w nocy. 

Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 
znajdowała się w północnej Skandynawii; zwyż- 
ka 775 do 770 mm. w zatoce Biskajskiej. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godz. L2 w południe 766 mm. 

Prognoza na dobę 12 lutego 1892 roku (od 
północy do północy): Wiatr będzie co do kie- 
runku południowo-zachodni, co do siły mierny 
(3—4); średnia temperatura doby podniesie się 
do —32*0., niebo będzie przeważnie zachmurzone, 
a względna wilgotność powietrza zwiększy się 
do 90 proc., opad śnieg nieznaczny. 


— Kółko prawnicze w Dolinie odbę- 
dzie II posiedzenie naukowe dnia 14 lutego b. r. 
o godzinie 4 po południu w Dolinie. Na po- 
rządku dziennym jest dyskusya na temat orze- 
czenia Najw. Trybunału z 23 stycznia 1889 r. 
l. 548, w kwestyi uznania prawości rodu dzie- 
cięcia w małżeństwie. 


— Ślub. W Krakowie pobłogosławił w 
kościele PP. Felicyanek na Smoleńsku ks. ka- 
nonik Spis związek małżeński p. Konstantego 
Sadowskiego, syna Michała i Maryi z Dembow- 
skich, właściejeła Borzęcina, z panną Julią Bro- 
nikowską. 

— Z Oświęcima nam piszą: Dnia 6 
lutego b. r. odbył się w tutejszem kasynie na 
dochód Czytelni wieczorek z tańcami, który zgro- 
madził bardzo wiele tak miejscowych jakoteż i 
zamiejscowych gości. Również licznie przybyli 
urzędnicy pruscy, a harmonia, jaka panowała 
podczas całej zabawy, tylko zaszczyt przynieść 
może tak jednej jak i drugiej stronie. Do ka- 
dryla stanęło 50 par. Do ożywienia zabawy 
przyczynił się przyjazd akademików z Krakowa, 
którzy starali się zastąpić brak młodzieży miej- 
scowej. Dochód będzie stosunkowo dość znaczny, 
a komitet, zachęcony powodzeniem, niedługo za- 
bawę powtórzy. (1. 22) 


— W klasztorze Feldkirch w Voral- 
bergu z rozporządzenia Papieża, odbyć się ma 
wybór przyszłego generała jezuitów. Wszystkie 
oddziały prowincyonalne wezmą udział w wybo- 
rach, Ponieważ niektóre z uich znajdują się w 
Simie, w Goa i w Brazylii, zatem porozumienie 
co do wyborów nie może nastąpić prędko. Przez 
ten czas całym zakonem rządzić będą czterej 
asystenci generała. Jezuici posiadali dotychezas 
28 generałów. Pierwszym był Ignacy Lojola, 
ostatnim zmarły niedawno Anderledy. 


— Wylew Wisły. Czytamy w Gazecie 
Warszawskiej: Nie ziściły się nadzieje, że tym 
razem przy puszczaniu lodów na Wiśle obejdzie 
się bez wylewu. Wprawdzie pod Warszawą nie 
było żadnej katastrofy i lody spłynęły przy 
względnie niskim poziomie wody, nie wyrządza- 


jąc szkód znaczniejszych, natomiast donoszą z San- 


domierza, że w skutek zatoru, który się utworzył 
pod Bogoryą, woda zgórowała usypane w r. z. 
wały ochronne niziny Koprzywniekiej i zalała 
przeszło 30 wsi, położonych pomiędzy Sandomie- 
rzem a Przewłoką. W kilku wsiach potopiło się 
bydło, a oprócz tego woda zniszczyła wszystkie 
żapasy żywności i paszy. 


— Rozboje w Królestwie Polskiem. | towarzyszyły kłótnie, gdyż i siostra była n 


Z Łodzi donoszą ponownie o licznych napadach 
irozbojach, jakie trapią mieszkańców tamtejszych 
okolic. I tak, w tych dniach dwunastu niezna- 
nych łotrów napadło na dom Juliana Mantey, 
pod Łodzią i lokatora Jana Golea zrabowali na 
144 rubli. Dwóch z bandy poznano i ujęto. Taż 
sama banda napadła w gminie Radogoszcz, Ko- 
lonii Żubrowiec, na dom Juliana Golca i zrabo- 
wała 244 rubli. W gminie Bratoszewice, ośmiu 
łotrów, przebranych w suknie kobiece i uzbrojo- 
nych w kosy i topory, obrabowała pisarza le- 
śnego, Bystera na 210 rubli. We wsi Nagorzyce, 
gminy Golesze, pow. piotrkowskiego, dwóch ra- 
busiów napadło na dom włościanina Goworka i 
zrabowało rzeczy i gotówkę na 157 rubli. W gmi- 
nie Brus banda łotrów, złożona z 12 osób, 
uzbrojonych w rewolwery, napadła na dwór wła- 
ściciela folwarku Smólsk, p. Aleksandra Smól- 
skiego, a związawszy jego i domowników, biciem 
zmusiła do wydania gotówki. Czterech łotrów 
poznano. Ta sama banda, która zapewne doko- 
nała napadów na domy Manteya i Grolca, zrabo- 
wała pisarza lasów majątku Zdriechów, Judę 
Sieradzkiego, dalej napadła w tej samej wsi ua 
dom włościanina Pieńkowskiego, który wszakże 
obronił się widłami i zawołał o pomoc, wreszcie 
nawiedziła kupców drzewa we wsi Bełdów, lecz 
napad ich odparto strzałami z rewolwerów. Na- 
koniec siódmy napad dokonali we wsi Trupiance 
na dom kolonisty Freszera i biciem dzieci zmu- 
sili do wskazania pieniędzy w sumie 80 rubli. 
Rzeczy ukradli na 76 rubli. 


— Los aktorów. Przed dwoma laty 
przybył do Warszawy z Rossyi niejaki M., przed- 
siębiorea teatralny i zaangażował w Warszawie 
grono chórzystów i chórzystek, celem koncerto- 
wania z niemi po Rossyi i Wschodzie. 

W tych dniach jedna z uczestniczek po- 
wróciła z przygnębiającą wiadomością o położe- 
niu kolegów. W kilka miesięcy po opuszczeniu 
Warszawy, towarzystwo, prowadzone bez środ- 
ków pieniężnych, a przytem niedołężnie, zostało 
rozbite. Sześć osób pod wodzą M., pozostało w 
głębi Rossyi, reszta zaś, powoławszy na kiero- 
wnika kolegę swego, Skarzyńskiego , zamierzyła 
jechać do Teheranu.; 

Ogołoceni z grosza i odzieży, a na dobitkę 
okradzeni, literalnie marli z głodu, dwie spie- 
waczki bowiem schorowane i wycieńczone po- 
chowano w Dżulfie. Reszta żebrze, nie mając o 
czem powrócić do kraju. 


— W Warszawie zmarł w 77 roku ży- 
cia Karol Kucz, b. redaktor Kurywa War- 
szuwskiego, później założyciel Kuryera Co- 
dsaicnnego. Kucz należał do najpopułarniejszych, 
najbardziej znanych i szanowanych publicystów 
warszawskich. Dom jego był przez lat wiele to- 
warzyskiem ogniskiem / lteracko-artystycznego 
świata stolicy. Wielka dobroć Serca, uprzejmość 
i życzliwość, humor wyborny, dowcip wesoły, a 
nie drażniący, zyskały Kuezowi sympatyę pow- 
szęchną, stosunki obszerne, a i wpływ niemały. 
Jako literat nie odznaczał się š. p. Kucz talen- 
tem bardzo wybitnym, działął więcej swoją o- 
sobą, niż piórem. Próbował sił i na niwie poe- 
tycznej; wszakże od wierszy, zebranych w „Pró- 
bach poetycznych*, od kilku komedyj, od prze- 
kładów dramatycznych, lepiej w Warszawie zna- 
ho i wspominano udatne i dowcipne improwiza- 
cye wierszowane Kucza, zastosowane zawsze wy- 
bornie do chwili lub osoby. Jedną z najbardziej 
typowych i sympatycznych postaci swych stracił 
ze zgonem Ś. p. Karola Kucza publicystyczny 
świat warszawski. Wszystkie też dzienniki war- 
szawskie, a zwłaszcza oba Kuryery, z których 
losami Kucz był ściśle zespolony, poświęcają mu 
obszerne, gorące i wdzięczne wspomnienia. Z 
Kuczem zszedł do] grobu piękny typ uczciwego 
dziennikarza warszawskiego, dawnego autora- 
mentu i zakroju. Pogrzeb Kucza odbył się przy 
ogromnym udziale publiczności. 


— Śmierć Padlewskiego. Nowe de- 
pesze z San Antonio (w Stanie Texas) donoszą, 
że Padlewski nie zastrzelił się sam, lecz zastrzelił 
go rossyjski agent, aby uzyskać wynagrodzenie, 
wyznaczone także na wypadek dostarczenia trupa 
Padlewskiego. 


— Zmowa baletu. Wielka opera pary- 
ska zagrożoną została zmową tancerzy i tance- 
rek. Artyści domagają się osobnej dopłaty od 
przedstawień niedzielnych rannych, wprowadzo- 
nych świeżo i stale przez nowego dyrektora ope- 
ry Bertranda. Członkowie baletu opierają się na 
tej zasadzie, iż do tej pory, ilekroć zdarzało się 
przedstąwienie nadzwyczajne, wynagradzani by- 
wali za nie dodatkowo. Dyrekcya wzbrania się 
przyznać dodatkowe honorarya za styczeń, po- 
nieważ w miesiącu tym wystawiano przeważnie 
«Lohengrina,, operę, w której corps baletowe 
nie przyjmuje udziału, a więc przedstawienia 
niedzielne nie spowodowały nadmiaru zajęć. Ba- 
let racyi tej nie uznaje i postanowił odmówić 
usług swoich w najbliższą niedzielę. 


— Siostrobójea. W Petersburgu d. 5go 
b. m. wykryto podwójną zbrodnię, której szeze- 
góły czerpiemy z Petersb. Listka. Urzędnik 
banku państwa, Michał Petrow, cierpiąc na roz- 
drażnienie nerwów, które z czasem przybrało 
rozmiary bardzo poważne, graniczące z utrałą 
zmysłów, otrzymał przed kilku miesiącami dymisyę 
i najął mieszkanie niedaleko swej siostry Maryi 
Petrowej, którą od czasu do czasu odwiedzał, a 
ona jego wzajemnie. Odwiedzinom tym wszelako 


W 
dniu 1 b.m. Petrow zaprosił do siebie , jednak 


siostrę z jej 5-letnim synem. Zaledwie 
w 


j poł 
poi 


i 
wową i nie mogła znosić wybuchów bróle . 


weszła, rozpoczęła się od razu kłótnia, 
której Petrow wzburzony porwał siekierę 


Służba domowa, widząc drzwi mieszkać 
zamknięte, dała znać policyi, która wyłame o 
drzwi znalazła trupy matki i syna W = 
rozkładu. Znaleziony na poddaszu zabójca * $ 
kierą w ręku, był obłąkanym. 


— Nieustająca wystawa zjednoconee 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, Ft 
placu św. Ducha l. 10, I piętro, otwartą ju. 
codziennie od godziny 10 rano do 4 po pouint 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 5" 
w dni powszednie 30 et. Dla członków W 
wolny. 


{E 
Notatki lazdcko-rtystycz 


P. Erina Conti-Borlinetto, którs "> 
stąpi dzisiaj po raz pierwszy na naszej 50 
jako Amneris w „Aidzie*, ukończyła naukę BP, 
w konserwatoryum medyolańskiem, które opuść 
nagrodzona wielką nagrodą. Po raz pierwszy% 
stąpiła w Genui w wielkim teatrze Carlo Fe a 
i zaraz w następnym roku rozpoczęła gościu” 
występy na pierwszorzędnych scenach europe 
skich, jak: w Lisbonie, Barcelonie, Odes% 
Tryeście i t. d. 

Dyrekcya teatru donosi nam o tej ariy 
co następuje : r 

Powodzenie, jakiem się powszechnie 3 
szyła, zapewniło jej bardzo korzystne umowy 
strony jednego z impressariów, który Zaang 
wał Patti na cztery wycieczki artystyczne 
Ameryce. Teatra w Buenos- Ayres, Santjago 
Chicago i Rio Janeiro, były miejscem popisu 
pani Borlinetto, która spiewała tam z naj 
Śniejszymi spiewakami, jak: Patti, Tamag0' 
Maurel i inni. 

Po powrocie do Włoch otrzymała pół 
na skończoną artystkę, gdyż dyrekcya teatru de 
Scala w Medyolanie, zawarła z nią kontra 
co jak wiadomo, jest szezytem marzeń spiew 
ków włoskich. s 

Sukces jej był zupełnym, a dwie miatt 
wicie partye: Ortrudy w „Lohengrinie* t3 
retty w „Asraelu*, operze Franchetti'ego, ustality 
ioi sławę we Włoszech. Przez cztery sezony 0% 
nawiano z nią kontrakta, co jest rzeczą bardo 
rzadką i nader póchlebnie o p. Borlinetto Świać 
czącą. 


gi 


ent 
jla 


repertuarzu p. Couti-Borlinetto, o czem mia 
sposobność przekonać się osoby obecne na W020 
rajszej próbie. 1 

Rysy szlachetne, oko żywe i niezmiernie 
wyraziste, postawa wspaniała, oto warun l; 
dzięki którym partya Amneris nadaje się SP% 
cyalnie dla p. Oonti-Borlinetto. 

Głos jej dźwięczny i silny, prześliczna de 
klamacya w spiewie i gra pełna temperamentu 
lecz nie przesadna, cechują artystkę, która BV 
zawodnie osiągnie i u nas zasłużony sukces. 


Z Wiednia. W teatrze miejskim zrobić 
no zajmujący eksperyment, a było nim przed” 
stawienie, napisanego przed laty siedmiu, 8 4% 
tąd nigdzie nie granego dramatu Grabbego, p: 7” 
„Książę Gothlandyi*. Publiczność x wielkiem 2%” 
jęciem słuchała sztuki, przy końcu jednak interes 
znacznie osłabł; dramat zawiera piękne ustęp)! 
ale już dzisiaj nie może wywierać trwałego W1% 
żenia. W Durgu zostanie niebawem przedsta” 
wiony piękny dramat Armand Silvestre, grany 
z powodzeniem w komedyi francuskiej p. "* 
„Griseldis”. W teatrze Karola odbędą się 4"? 
zajmujące występy. Coquelin ze swoją trupą 87% 
będzie „Thermidora*, a następnie przybędzie 
najlepsza aktorka włoska pani Duse. 


„Kuryer Warszawski“ pisze: „Jedit 
z najbardziej uzdolnionych uczenie tutejsze8? 
Towarzystwa muzycznego, p. Aniela Bogusław 
ska, podpisała kontrakt roczny z dyrekcy; teatru 
lwowskiego. 4 

Artystka wystąpi na początek w „Lenie » 
„Hamlecie“, „Tancerce", „Roznosiciele chleba : 
„4ywym posagu“ i w „Mazepie*. 

Wybór padł bardzo trafnie: nie wątpimi! 
iż p. B. wytrzyma „próbę* pierwszego ognia - 
zaszczytnie przedstawi tutejszą szkołę”. 


Gladstone nie przybędzie xa posiedzenie 
Izby angielskiej przed 20 b. m., bo lekarze ta- 
dzą mu przeczekać gwałtowność panującej 
w Londynie influenzy. „Wielki starzec“ kończy 
pierwszą swego pióra powieść dla wydawców 
Bentley i Sp., zaś w najświeższym zeszycie 
Nineteenth Century ukazała się jego obszerna 
rozprawa o „Religii Olimpu“. 


Rola Amneris jest jedną z najlepszych "a 


A Muzyka kościelna. Przeglad Katolicki 

A -N wiadomość o zamierzonej przez 

topąch + "70 reformie muzyki kościelnej w wi- 

jy uczynienia jej odpowiedniejszą wzniosłemu 
Przeznączeniu. 


5 tyz apie? polecił — pisze Przegląd —wskrze- 
-GN i sztukę wielkiego muzycznego ge- 
tał > Piotra-Ludwika z Palestriny, oraz rozka- 
gul gregacyi obrządków zaprowadzić nowe re- 
ina dla muzyki kościelnej i wyrugować 
skwapliwie wszystkie niewłaściwe dodatki, 
ate | le naleciałości świeckie, wszystko co te- 
Kości pa niętności ludzkie przypomina. Muzyka 
anie eina powinna być przedewszystkiem muzyką 
Prorokó spiewem rajskich duchów, wieszezką 
ea W, wołaniem ludzkiej duszy spragnionej 
a  cAWiedliwości i do raju, jak jeleń Pisma św. 
fródła żywej wody. Ale oprócz kompozycyi 
z tia muzyki kościelnej, są inne spoczywające 
a s rzymskich archiwów i księgozbiorów, 
si re Leon XIII, odnowiciel muzyki, wskrze- 
Tozkązał. Autorami tych przedziwnych, ale 
ta aMych utworów kościelnych są mistrze 
RA Jak Vittorio Anerio, Łukasz Marenzio, 
By, 61, Casali, Basili, Zingareli, Allegri, Baini, 
ı Guglielmi, niezrównani artyści, przyno- 


2 niej 
x J 


8 Ą 
Og” Wiekujsty zaszczyt sztuce chrześciańskiej. 
kośąi?: odżyć i zapanować na nowo powinni po 


Ą , rugując muzykę dzisiejszą bez wiary 

skie słową, zastępując ją muzyką sfer niebie- 

Plągy; ezcjelesną melodyą zachwytu i kontem- 

chef: wiekuistego piękna. Podniesiona, uszla- 

dział ona, uświęcona w taki sposób muzyka od- 
à na inne sztuki... 


po Z P aryża telegrafują, że przedstawiony 
en, Pierwszy w komedyi francuskiej roman- 
e dramat poety Richepin p. n.: Par le 
Pein; 702 powodzenia. Paana Bartet była 
R by lotem owacyi ze strony publiczności, któ- 
doły tza oklasków dziękowała jej za prześliczną, 
artyzmu i poezyi, kreacyę sceniczną. 


(o 
ya 0, wychodzącego we Lwowie pod redak- 
ws - dr. Tilla, zeszyt 2gi zawiera: 1) O 


włóczęgostwie ze stanowiska hi- 
Przez 280, socyalno-ekonomicznego i prawnego, 
Dosi? eksandra Męcińskiego. 2) O strukturze 
Bunt wej poręki austryackiej przez dra Zy- 
ttie © Lillienfelda, ciąg dal. 8) Zapiski litera- 
Shaji Paul Sokolowski Die Mandatsbürg- 
( nach rómischem und gemeinem Recht 


rz, i 
e „prof. dr. L. Piętaka). — Dr. Okolski 
TE Ustrój państw europejsłuiwh È Stamóawe 

MNGi $ 


ACE „ameryki Północnćj (przez prof. 
fred Lisławą Starzyńskiego). — Lindheim Al- 
Broce as Schiedsgericht im mosernen Civil- 
D, e (przez R. r.) — Ulbrich Jos. Prof. 
dep pna Jellinek Artur Dr. Das Staatsrecht 
X er ungar. Monarchie (przez prof. dr. 
arzyńúskiego). 4) W obronie własnej prze- 
recenzyi prof. Gryzieckiego, napisał prof. 
Und Krzymuski. 5) Praktyka cywilno- 
4 6) Praktyka karno-sądowa. — Zasady 
trybunału kasacyjnego, przez dr. Win- 
arłowskiego. 7) Praktyka administra- 
asady orzeczeń Trybunału admini- 
przez dra Al. Małaczyńskiego. 8) 
Z lwowskiego Towarzystwa prawnicze- 
krakowskiego Towarzystwa prawnicze- 
ólko prawnicze w Dolinie. 
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COSPODARSTWO 1 HANDEL 
>. 


yy, RrAwozdanie tygodniowe Izby han- 
We Fy [ cemystowej o cenach zhoża i produktów 
bez „Wie, od 23 stycznia do 30 stycznia b. r.. 
tyt ani akcyzowej. Pszenica 1070 do 1115 
40, 50 do 9-80, jęczmień brawarny 6'83 do 
149, Pstegny 6-— do 6:85, owies 7:10 do 
W Teczka 4:50 do LO- , kukurudza zeszło- 
Erou — do T25, nowa 6:50 do 675, 
" Sotowania 8 do 10—, pastewny 
T —, fasola 625 do 1:50. bobik 650 
0. Wyka 5:25 do (650, koniczyna 45 
dny ros > koniczyna szwedzka  *— do —'-, 
ty gą, SYJSki 30: - do 381: , anyż płaski 31- 
Wy 13: kminek 20 do 21: rzepak zi- 
4O 9 - do 18-25, rzepak letni 13 - do 
WP =L go lnianka 8.50 
nasienie lniane 10— do 10:50, 
a 15-25 do —*—, nafta zwykła 14:20 
ky 100 jj, Sarowa 1650 do 17:50, wszystko 


supe, ogr., spirytus 10.000 litr-procentowy 
35 Liowany, z podatkiem konsumeyjnym 
do 55 650. 


Targ zbożowy. *) 
Dnia 11 lutego 1892. 


MÓW, nszenica 10:10 do 11-95, żyts 
. jęczmień 675 do 8—, owieo 


d 
0 io | 0 rzepak 18— do 18:50, groch 
SE — wyka ~o do ——* —, Inianka 
=. "—, koniczyna czerwona 45'— do 


` Przedruk wzbroniony. 


75-—, biała —* 


do ——, szwedzk 


Tarnopol, pszenica 10:— do 10 70, żyto 
9:80 do 1020, jęczmień 66U do 775, owie 
7%:— do 7:25, groch 6:25 do 18*—, wyka 


do  -—-, rzepak 13 — do 18 50, Inianka — 
do — , koniszyia czerwona 40  do78: - 
biała —— do——  . szwedzka "— do — 


Podwoioczyska, pszenna 9:75 do 10'65, 
żyto 9:50 do 10:25, jęczmień 6-75 do 8`- , owies 
6:81 do 1:25, groch 6 — do 12:50, wyka 
do —'*—, rzepak 18:— dv 13-25, Inianka 
do - —, koniczyna czerwona 42 — do 72—, 
biała —— do ——, szwedzka — = do ——---, 


Jarosław, pszenica 10:50 do 11 20, żyto 
10— do 10:50, jęczmień 7:50 do 8:10, owies 
480 do 785, groch 7.- do 18—, wyka —' 


do-— rzepak 18:25 do 18:75, lnianka -— 
da —, koniczyna czerwona 50: do 76-—., 
biała ——— do = —, swwedzka -~ -= do -t 


Wszystko za 109 kilo metto bez worka. 

Chmiel 50- do65— wł. za 56 kilo 
laco Lwów. nominalnie, 

Okowita gotowa za 10.000 litr. pr. 
loco Lwów 21— do 21:50 zł. 

Ceny tylko nominalne. Nasiona paste- 
wne do zasiewów wiosennych poszukiwane. 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan nadał — jak telegrafują 
z Pesztu — węgierskiemu ministrowi handlu 
wielką wstęgę orderu Leopolda. Jak wiado- 
mo, taką samą wysoką dekoracyę otrzymał 
przed kilkoma dniami austryacki Minister 
handlu margrabia Bacquehem, co poczytane 
ogólnie za uznanie zasług Ministra przy za- 
warciu traktatów handlowych. 


Wedle depeszy wiedeńskiej do Czasu, 
Sejm galicyjski zostanie zwołany na 8go 
marca. 


Presse donosi : 7 

Dnia 9 b. m. przybyła do P. Ministra 
dr. Gautscha pod przewodnictwem deputo- 
wanych ks. kanonika Ruczki i ks. Kopczyń 
skiego deputacya tarnowskiej kapituły bisku- 
piej, która wyłuszezyła P. Ministrowi smu- 
tne materyałne położenie tych członków ka- 
pituły, którzy pobierają swe dochody wyłą- 
annie z fnndnszu religijnego gdyż płace nic- 
których kanoników wynoszą zaledwie 500 zł 
rocznie. Ponieważ $. 1 ustawy kongrualnej 
z roku 1885 odnosi się tylko do duchowień- 
stwa, sprawującego obowiązki duszpasterskie, 
przeto prosiła deputacya v uregulowanie w 
drodze ustawodawczej płac tych także ka- 
noników, którzy pobierają je z odnośnych 
fnnduszów religijnych. P. Minister przyjął 
deputacyq bardzo życzliwie i przyrzekł uczy- 
nić zadość prośbie. 


Przed ratuszem w Pradze zgromadziło 
się przedwczoraj około 400 robotników, po- 
zbawionych pracy. Wysłali deputacyę do 
burmistrza z prośbą o dostarczenie im ro- 
boty. Burmistrz zwołał Radę miejską, która 
uchwaliła natychmiast rozpocząć umyślnie 
kilka robót miejskich, i zatrudnić w ten spo- 
sób pozbawionych pracy. 


Wczoraj miał stanąć na porządku dzien- 
nym Izby dep. sejmu pruskiego wniosek cen- 
trum, dotyczący zniesienia ustawy o zakonie 
00. Jezuitów. Atoli niespodziewanie prze- 
wódca centrum, hr. Ballestróm, prosił prze- 
wodniezącego Izby o czasowe usunięcie tego 
wniosku z porządku dyskusyi. Skutkiem usta- 
wy szkolnej mówił on — powstało 
w kraju silne, lecz  nieusprawiedliwione 
niezem wzburzenie umysłów, a stronnictwo 
mowcy, wiedzione uczuciem patryotycznem, 
nie chce, aby rozprawy w sejmie nad ustawą 
o Jezuitach to wzburzenie jeszcze spotęgo- 
wały. W stosownym czasie zostanie ten wnio- 
sek ponownie Izbie przedłożony. 

W komisyi budżetowej oświadczyło się 
centrum za całą sumą żądanych przez rzad, 
a dość znacznych wydatków. dla marynarki, 
natomiast wolnomyślni zajęli w tym wzglę- 
dzie wprost przeciwne stanowisko. 


Do Politische Correspondenz donoszą 
z Berlina: Rząd niemiecki wydał rozporzą- 
dzenie, wedle którego przy wprowadzaniu 
zboża z Austryi, władze nie mają już na 
granicy niemieckiej żądać, jak dotąd, po- 
świadczenia konsularnego względem miejsca 
pochodzenia towaru. Do przewiezienia zboża 
przez granicę ma odtąd wystarczać udowo- 
dnienie, że zboże to pochodzi z obrotu han- 
dlu austryackiego. Konsularnego poświad- 
czenia względem miejsca pochodzenia wy- 
magać będą odtąd urzędy graniczne tylko 
przy wprowadzaniu pierza, drzewa budowla- 
nego i opałowego, oraz klepek bednarskich. 


Z Wrocławia telegrafują do Czasu: 
Między rossyjskimi żandarmami a oddziałem 
emigrujących włościan z Królestwa Polskie- 
go, którzy usiłowali potajemnie przejść przez 
granicę polsko szląską, w pobliżu miasteczka 
Gorzewa (Landsberg), przyszło dnia 9 b. m. 
wieczorem do krwawego starcia. Trzech wy- 
chodźeów zabito, a około dziesięcin jest ran- 
nych. Resztę około 50 emigrantów uwięziono. 


Z Warszawy odbiera Polit, Corr. do- 
niesienie, według którego, zupełnie niezgo- 
dnem z prawdą i sprzecznem ze znanemi fa- 
ktami bistorycznemi, jest wyrażone przez 
Now. Wrem. z okazyi zamianowania kardy- 
nała Ledóchowskiego prefektem Propagandy, 
twierdzenie, iż katolickie misye w Rossyi w 
roku 1885 zajmowały się, oprócz religijnej, 
także polityczną propagandą, na rzecz odbu- 
dowania Polski. Korespondent Polił. Corr. 
podnosi, że nawet władze rossyjskie nie mo- 
gły żadnej tego rodzaju agitacyi stwierdzić. 
W roku 1885 przytrzymała wprawdzie poli- 
cya rossyjska w Lubelskiem kilku zagrani- 
cznych księży, zwłaszcza Jezuitów ; duchow- 
nym tym jednak nie zdołano dowieść żadnej 
agitacyi politycznej, a przyczyną zatargu ich 
z władzami, był tylko zamiar udzielenia po- 
tajemnie śś. Sakramentów uciemiężonej lu- 
dności katolickiej. 

Russkaja Ziźń podaje wiadomość, iż to- 
warzyszem ministra komunikacyj mianowany 
będzie dyrektor departamentu kolejowego 
ministerstwa skarbu, Witte, którego znów 
miejsce zajmie dyrektor departamentu poda- 
tków stałych, Kobeko. 

Rząd perski wydał, według informacyj 
Russk. Wied., koncesyę grupie kapitalistów 
rossyjskich, na zorganizowanie w Persyi pół- 
nocnej towarzystwa transportowego. 


Pol. Corr. donosi z Rzymu: Odbiera- 
my wiadomość, iż rząd włoski, ze względu 
na ważne znaczenie utrzymania dyploma- 
tycznych stosunków z Berlinem, obsadzi w 
jak najkrótszym czasie opróżnione przez 
śmierć hr. de Launay stanowisko ambasado- 
ra. Mniemają nawet, iż jest bardzo prawdo- 
podobnem obsadzenie tego stanowiska je- 
szcze w ciągu bieżącego miesiąca. 


Według doniesień z Berna szwajcar- 
skiego, departament dla spraw zagranicz- 
nych widział się zniewolonym do oświadcze- 
nia, że francuska Księga Zółta o stosunkach 
handlowych, zawiera wiele niedokładności, 
które muszą być sprostowane. Oprócz tego 
wykazują sprawozdania wiele opuszczeń, któ- 
ra to okoliczność ma być przedstawioną w 
orędzia do Zgromadzenia związkowego. 


Wiadomości z zagranicy francusko-hi- 
szpańskiej mówią, że począwszy od lutego, 
ustał wszelki obrót handlowy pomiędzy Hi- 
szpanią u lraneją. 


Telegraf doniósł już o otwarciu parla- 
mentu angielskiego mową tronową; począt- 
kowo królowa miała zamiar oiworzyć osobi- 
ście parlament, coby było nadało temu ak- 
towi cechę niezwykłej uroczystości, śmierć 
jednak wnuka stanęła na przeszkodzie za- 
miarowi i parlament został zagajony w skro- 
mny sposób przez komisyę królewską. Izba 
niższa zmieniła fizyognomię, najznakomitsi 
przywódcy nieobecni. Smith i Parnel umarli, 
margr. Hartington zasiada w Izbie lordów 
jako ks. Devonshire. Gladstone bawi na połu- 
dniu, brakowało również wielu deputowanych 
którzy bawią jeszcze na wsi. Znana już jest 
treść mowy od tronu. 

Prócz zapewnień o dobrych stosunkach 
ze wszystkiemi państwami, ważnym jest u- 
stęp o Egipcie. Królowa mówi, że w dawnym 
wieekrólu straciła wiernego sprzymierzencą, 
ale ma nadzieję, że jego następca będzie 
prowadził tę samą politykę Na samym wstę- 
pie monarchini daje wyraz boleści z powodu 
zgonu ks. Olarenee, a przy końcu wylicza 
przedłożenia rządowe, z których najważniej- 
szem jest bill o lokalnej administracji Ir- 
landyi. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 11 lutego. Prezes gabinetu 
węgierskiego, hr. Szapary. był dzisiaj przed 
południem na posłuchaniu u Najj. Pana, 
poczem konferowauł z PP. Ministrami: hr. 
Kalnoky' m i Szógyenyi' m. 


Wiedeń, 11 lutego. (Tel. pryw.) Najd. 
Cesarzewiczowa Wdowa Stefania, jako Pro- 
tektorka pomnikowego dzieła „Monarchia 
austro-węgierska w słowie i obrazach“ za- 
prosiła P. Ministra Zaleskiego do rady kie- 
rującej wydawnictwem tego dzieła, gdyż 
wkrótce rozpoczną się obrady dotyczące Ga- 
licyi. 


Wiedeń, 11 lutego. W dalszym ciągu 
obrad w Izbie deputowanych nad przedło- 
żeniem o subwencyonowaniu Towarzystwa 
żeglugi parowej na Dunaju, wniósł deputo- 
wany Ebenhoch rezolucyę, wzywającą Rząd, 
aby utrzymał nadal dotychczasową komuni- 
kacyę na górnym Dunaju. Deputowany ksią- 
żę Liechtenstein przemawiał przeciw przed- 
łożeniu. Komisarz rządowy Bazand od- 
pierał przedwczorajsze zarzuty dr. Lućgera 
i stwierdził, że bezzasadnem jest twierdzenie 
o usunięciu aktów. Akta, o których wspo- 
mniał p. Lućger, doręczyło Towarzystwo na 
pierwsze wezwanie Ministerstwa handlu. 
Mowca może każdej chwili akta te przedłożyć. 


Peszt, 11 lutego. (Telegram prywatny.) 
Na wczorajszej radzie ministeryalnej roztrzą- 
sano między innemi kwestyę prezydentury 
w nowej Izbie deputowanych. Rząd pragnie 
w pierwszym rzędzie, aby na godność pre- 
zesa został powołany hr. Ludwik Tisza. 

Budapeszt, 11 lutego. Ungar. Post do- 
nosi: Parlamentom w Wiedniu i Budape- 
szcie przedstawione zostaną projekta ustaw 
o przedłużeniu aż do 9 września b. r. tra- 
ktatu handlowego z Serbią, ponieważ mimo 
dobrych z obu stron chęci , objawionych w 
toczących się właśnie rokowaniach o nowy 
traktat handlowy i pozwalających spodziewać 
się pomyślnych wyników; ostatecznych, z 
powodu podziału bieżących zajęć obu par- 
lamentów mogłoby się opóźnić załatwie- 
nie przez nie nowego traktatu. 

Drezno, 11 lutego. Księżna Frydery- 
kowa Augustowa zachorowała wczoraj na 
katar żołądka i kiszek, który objawia się w 
dość ostrej formie. 


Berlin, 11 lutego. (Tel. pryw.) Z kół 
bliskich ks. Bismarckowi zaprzeczają, jakoby 
książę miał zamiar pojawić się w Izbie pa- 
nów celem wygłoszenia mowy przeciw no- 
wej ustawie szkolnej. Exkanclerz nie myśli 
opuszczać wiejskiego zacisza i narażać się 
na wzruszenia, szkodliwe jego zdrowiu. 

Berlin, 1! lutego. (Zel. pryw.) Rząd 
niemiecki nakazał jak najściślej strzedz gra- 
nicy rossyjsko-szląskiej. szezególniej koło Ra- 
ciborza, albowiem w pogranicznych miejsco- 
wościach rossyjskich panuje tyfus i ospa. 

Berlin, 11 lutego. (Telegram pryw.) 
Komisya budżetowa parlamentu niemieckie- 
go uchwaliła 61 milionów marek na ule- 
pszenia w dziale artyleryi. Uchwałę tę po- 
wzięto po wysłuchaniu wyczerpujących wy- 
wodów ministra wojny, który uzasadnił nie- 
odzowność tego kredytu. Głównym celem 
zamierzonej reformy artyleryi jest przywró- 
cenie pewnej równowagi z artyleryą fran- 
euską, która ostatniemi czasy nadzwyczaj 
została udoskonaloną i znacznie powiększoną. 


Petersburg, 11 lutego. (Tel. pryw.) 
Nerwowość carowej spowodowaną została 
nietylko influenzą, ale także ciągłemi tro- 
skami o stan zdrowia członków rodziny car- 
skiej. U drugiej z córek, dziesięcioletniej 
Olgi, obawiają się ułomności, skutkiem zra- 
nienia w katastrofie pod Borkami. W tym 
głównie celu przybył dr. Metzger do Pe- 
tersburga. Także młodszy syn carstwa, Jerzy, 
jest chory. 

Moskwa, 11 lutego. (Telegram pryw.) 
Ogłosiła upadłość jedna z największych tu- 
tejszych firm kupieckich: Isakow et Blume- 
nau. Pasywa wynoszą około półtora milio- 
na rubli. Bankructwo to dotyka także za- 
granicę. 


Teiegrafowany kurs wiedeński, 
Wiedeń, Ligo lutego 1891 r., goiz. 2, 
minut 35. Akcye kredytowe 305-12, Alp. 
Tow. górnicze 64-80, Węgierskie skcye kre= 
dytowe 38950, Akcye anglo- austryackie 
15875, Akcye banka Union 237:50, Akcye 
kolei Karola Ludwika 212 —, Akcye kolei 
Północnej 288-—, Akcye kolei Południowej 
91:25. Losy tureckie 37:20, Akcye kolei pań- 
stwowej 291:50, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 24750, Akcye kolei węgierskiej 
Północzo-wschodniej 199 25, Wiedeńskie losy 
kormunalue 152%-—, Akcye tytoniowe 164:—, 
(Galicyjskie obligacye budemnizacyjne 105:—, 
Akcye kolei Elbetal 231 25, Akcye banku dla 
krajów korounyrh 207:50, 4-pre. węgierska 
renta złota 10S—. Akcye banku związko- 
wego 11380. Rubel papierowy 1-16-—, We- 
gierska renta papierowa 10260. Usposobienie 
chwiejne 
Feiegrammy zbożowe z dnia 10go lutego 
1891 z. Wiedejń: okawita pes 10.000 litr 
procen 2075 de 22:— ad. Bedspeszt, 
Fsazenisa wiosnę 20:50 do 20:52 zł. 
Berlin: Pszenica (na paźdz.-listop.) 199-— 
de — — sł, żyto —— do —'— zł. spiry- 
tus 4510 +i. Paryż: mąka na miesiąc bieżący 
58-75 ir. 


1% 


Odpowiedzialny redaktor: Adam Krechowieeki. 


Pociągi kolejowe 


(podług zegaru lwowskiego) 
Przychodzą do Lwowa: 


Z Krakowa : o godz. 8 min. 50 rano pociąg 
osobowy — o godz. 4 min. 3 po połu- 
dniu pociąg pospieszny — o godz. 7 
min. 15 wieczór pociąg mięszany — 0 
godz. 9 m. 28 wieczór pociąg osobowy. 

ZPodwołoczysk na dworzec Podzam 
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg mię- 
szany; — 0 godz. 2 m. Ś po ppoe 
pociąg pospieszny; — o godz. 7 m. 1 
wieczór pociąg osobowy. 

Z Podwołoczysk na dworzec główny 
lwowski o godz. 3 min. 15 w nocy 
pociąg mięszany; — 0 godz. 2 m. 20 
południu pociąg pospieszny; — o godz 
7. m. 30. wieczór pociąg osobowy. 


Odchodzą ze Lwowa: 


Krakowa o godz. 4 m, 20 rano po- 
ciąg osobowy; — 0 godz. 7 m. 20 ra- 
no pociąg osobowy; — o godz. 2 m. 
28 po południu pociąg pospieszny; 
— o godz. 8 m. 30 wieczór pociąg 
osobowy. 

Do Podwołoczysk z dworca Podzamcze 
o godzinie 10 m. 15 przed południem 
pociąg osobowy — 0 godz. 4 m. 22 
po południu pociąg pospieszny; — o 


godz. 11 m.5 w nocy pociąg mieszany. | 9.48 wieczór. 


Do Podwołoczysk z głównego dworca o 
godz. 9 m.50 przed południem pociąg 
osobowy — o godz. 4 m. 11 po połu- 
dniu „pociąg pospieszny — o godz. 10 
m. 35 w nocy pociąg mięszany. 


Pociągi kolejowe 


według czasu t. 
od 1. października 1891. 


zw. środkowoeuropejskiego 


Odehodzą ze Lwowa: 


W kierunku do Stryja: 


5.50 rano. Pociąg osobowy do Stryja, Chy- | 3 
rowa, Nowego Sącza, Ławocznego, Mun. 
kacsa, Budapesztu, Stanisławowai Hu 
siatyna. 

10.14 przed południem. Pociąg osobowy do 
Stryja, Chyrowa, Suchy i Stanisławowa. 

7.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stryja Ła- 
wocznego, Munkacsa, Budapesztu, Chy- 
rowa, Suchy, Stanisławowa i Husiatyna. 


W kierunku do Czerniowiec: 


4.48 rano. Pociąg osobowy do Stanisławowa, 
i Kołomyi. 

8.40 przed południem. Pociąg poszpieszny do 
Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, Bu- 
karesztu i Husiatyna. 

8.54 po południu. Pociąg osobowy do Sta- 
nisławowa, Czerniowiec, Jags i Buka- 
resztu. 

Pociąg osobowy do  Stanisła- 


wowa, Czerniowiec, Suczawy, i Husia- 
tyna. 
W kierunku do Bełzca: 
8.49 przed południem. Pociąg mięszany do 
Bełzca i Sokala. 


Q wieczór. Pociąg mięszany do rawy 
skiej. 


ru- 


Przychodzą do Lwowa: 
Szłakiem od Stryja: 


rano. Pociąg osobowy ze Suchy, Chyro- 
wa, Stanisławowa, Budapesztu, Mun- 
kacsa, Ławocznego i Stryja. 

0 po południu. Pociąg osobowy ze Suchy, 
Chyrowa, Husiatyna, Stanisławowa i 
Stryja. 


11.12 w nocy. Pociąg osobowy z Nowego 
Sącza, Chyrowa Husiatyna, Stanisła- 
wowa, Budapesztu, Mankacsa, Ławo- 


cznego i Stryja. 
Szlakiem od Czerniowiec: 


6.17 rano. Pociąg osobowy z Suczawy, Czer- 
niowiec i Stanisławowa. 

1. 22 po 'południu. Pociąg osobowy z Buka- 
resztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna, 

7.28 wieczór. Pociąg poszpieszny z Bukare- 
sztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna. 

11.22 w nocy. Pociąg osobowy z Kołomyi 
Stanisławowa i mao ean 18CZÓT. Eua Osobowy d0_ Stanisia | __ Stanisławowawi Husiatna, —_ ||| ||| ë ë ë 


W kierunku od Bałzca: 
7.50 rano. Pociąg mięszany z Rawy 
3.46 po południu. Pociąg mięszany % 
la i Bełzca. 


Gdy zegar czasu środkowoeurope) 
zuje godzinę 12 to, 
we Lwowie 123E żab 


ruskiej 
e Soki 


jè 
jskiego Y3 


w Czerniowcach 12.45, 
w Podwołoszyskach 12. 44, w Budapeszcie 2, 
w Suczawie 12.44, we Wiedniu 15. 

w Pradze 11.58 zegar wskazuje- 


Plakatów rozkładu jazdy na szłakaah kolei 

stwowych w Galicyi nabyć można na ażd 

po cenie 6 centów. Książeczki w formacie 
kowym po 5 et. za sztukę. 


al: 
śe cji 
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Wystawy 1 Muzea. 


Muzeum przemysłowe w ratuszu codziennie ąda je 
dziny 9—1 przed i od g. 3—6 PO Pre A 
Wstęp: w poniedziałek 50 ot, W MONS 
20 ct. W niedzielę otwarte od g. 107 


połndn. wstęp wolny. w. Dr 
Nieustająca wystawa sztuk pięknych, plao T 

cha L. 10, I. koc” otwarta codzien R wii” 

10-4 po południu Wstęp w dnie 


dnie 30 et., w niedziele i święta 15 ho 
Muzeum Zakładu narodowego im. Owsoliówc 
godziny 10—1 przed i od 3—5 po P 
we wtorek i piątek. Wstęp wolny. 
Muzeum im. Dzieduszyckich przy ulicy Tea 
L. 18, otwarte dla publiczności ji 
niedzielę od godziny 10 11 przed I 
we środy i soboty od g. 11—3. Wsto 
Biblioteka uniwersytecka codziennie £ shi 
dni feryalnych. gle 
Gmach sejmowy codziennie po poprzedniem M 
szeniu się u zarządcy gmachn. 


ralo] e 
to | 

i 
wobo 
jiet 


la- 
= 
a 
nn Lm AN Z Z A aaaaaaaaaaa 


Cennik Lwowskiej Thy handlowej i przemysłowej, 


Lwów, dnia 11 lutego 1892. płacą żądają 
walutą austr. 
złr. ct. złr. © 


1. Akcye za sztukę. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. owe -czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galic. po <00 zł. wa. 
Banku kred. gal. po 200 zł. wa. 

2. List. zast. za 100 zł. 
Banku hipot. SR wa. los. w 40 1. 


pr. w. % 
wylosowalne z 10 pr. premią 
Banku hipot. 4*/spr. los. w BU L 
Banku kraj. 4*|spr. wa. los. w 51 1. 
Tow. kred. galie. ziem. 4pr. wa. 
I. emis. 
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 
los. w 41*/ą lat . 
48/4 pr. wa. los. 52 l. 
4 pr. wa. los. w 56 1. 


A limy dłużne za 100 zł. © 

zakł. kred. włoś. w likwidacji 
(daw. PP 3 pr. ve x 
(daw. 5 pr.) 2*/a A 

Ogól. a ked, Zak ad dla G.iB. 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat 


4, poisi za 100 zł. 
Indemniz. gal. 5 pr. m. k 
Galic. funduszu propin. 4 pr. wa. 
Bukow. fund. propin. 5 pr. wa. 
Oblig. komunalne Banku krajo- 

wego 5 pr. w. a. I. em. . 
Komunalne Banku kraj. 5*/, II. em. 
Pożyczki kr. 6 pr. wa. a 
a” kr. 4'|ą pr. wa. 


TA Eer bieža cego. 


5. Loży miasta Krakowa . 
n»n Stanisławowa 
"6. pret. 

Dukat cesarski . ś 

Napoleondor . 

Półimperyał . 

Rubel rossyjski srebrny . 
papierowy . 

100 marek niemieckich |. 


Licytacye. 
L. 7812 (708 3—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Białej podaje 
do wiadomości, iż celem zaspokojenia pre- 
tensyi Bialsko-Bielskiego Stowarzyszenia po- 
życzek i oszczędności „Wzajemna pomoc* w 
Białej w kwocie 115 zł. aw. zpn. odbędzie 
się w dniu 26 lutego 1892 i I marca 1892 
o godz. 10 z rana egzekucyjna sprzedaż re- 
alności pod Nk. 115 Iwh. 115 — 210 czę- 
ści posiadłości realności ©3465 i 4/20 części 
realności lwh. 352 w Wilkowicach położo - 
nych dłużniczki Anny Hollowej własnych 
pod warunkami tusądową rezolucyą z dnia 1 
grudnia 1890 1. 8279 zgłoszonemi. 

Biała dnia 19 października 1891. 


L. 15011 (687 3—3) 

W dniach 3 marca 1892 i 5 kwietnia 
1892 każdym razem o 10 godz. rano odbę- 
dzie się w sądzie powiatowym w Tłumaszu 
licytacya realności Fedora Tuhaja Nykoły 
własnej w Oleszy położonej ciało tabularne 
stanowiącej wyk. hip. l. 981 Olesza ks. gr. 
gm. kat. objętej tudzież realności wyk. hip. 
543 tejsamej księgi grunt. śp. Jakowa Kuż 
mina własnej celem zaspokojenia sumy 58 
zł. aw. zpn. na rzecz Towarzystwa kredyt. 
Oszczędności w Tłumaczu. 

Realności te na pierwszym terminie 
tylko za lub powyżej ceny, na drugim ter- 
minie także poniżej ceny szacunkowej z0- 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 9 lutego 1892. 


1. Dług państwa. 
Jednolity dług eva w banknot. 


płacą żądają 


maj-listopad 94.90 95.10 

luty-sierpień . . 94.75 94.95 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiee . . . . . 94.35 94.55 

kwiecień-październik 94.40 94.60 


Losy z roku 1854 po 250 gs m. k. 4 pr. 138.— 139.— 
1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 140.— 140.30 
1360 po 100 złr. 5 pr. . . 147.70 148.40 


n n 


i » 1864 po 100 złr. . 182.20 183.— 

ń „ 1564 po 50 złr. . - 182.20 183.— 
Renty Com. po 42 litr. austr . . —— —.- 
Listy zast. domen. państw. po 120 

zł. 5 pr. . 149 — 149.50 


111.30 111.50 


Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
„ - 108.05 103.25 


Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 
2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.) 


Bukowiny . 104.25 105.25 
Galicyi . 104.70 105.10 
Niżazej Austryi . . 109,— 110.— 
Siedmiogrodu . . —.— mm 
Węgier za 100 zł. wa. 4 pr. 93.35 94.35 
38. Akcye. 

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł . . 159.25 160.25 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 306.— 307.— 
Niżno-austr. tow. eskomt. po 500 złr. . 625.— 635.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . 318— —.— 
Gal. banku d. han. 1 prz. a zł. 200 wpl aópr. —— —— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . 

Bank dla krajów koronnych a 200 zł. g= — 207. 76 
Bank austro-węgierski a 600 zł. + . 1041.— 1045.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 90.5 50 91.— 


Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. mk, 337.— 340.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. TE ; 

Kol. Rzeszów.Tarn. (w. a.) a 200 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Lwów-QCzern. kol. l. po 200 zł. a. w. 


P 0887.60 280150 
. 212.— 212.25 
. 247.50 248.50 


staną sprzedane a to każda z osobna ceną 
wywołania co do ciała hipot. 1. 931 stanowi 
suma 489 zł. zaś co do ciała hipot. l. 534, 
410 zł. aw. 

Wadyum 10 pre. 

Dla niewiadomych wierzycieli usiano- 
wiony kuratorem adw. dr. Karol Schweizer. 

Reszta warunków i wyciąg  tebularny 
w registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Tłumacz, 4 stycznia 1892. 


L. 5658 (708 3—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi c. k. 
uprz. galic. Zakładu kredyt. włość. w likwi- 
dacyi we Lwowie pto 11 rat po 6 zł. aw. 
zpn. odbędzie się w sądzie tut. dnia 26 lu- 
tego i dnia 81 marca 1692 zawsze o godz. 
10 rano przymusowy publiczny przetarg re- 
alności objętej wyk. hip. 1. 100 Antoniego i 
Tadeusza Domańskich, realności objętej wyk. 
hip. 724 Stanisława Szumskiego. Antoniego 
i Tadeusza Domańskich własnych w gminie 
katastralnej Usznia położonych. 

Poręczne wynosi 10 pre. ceny wywoła- 
nia na kwotę 604 zł. aw. oznaczonej. 

Bliższe warunki, kt ocenienia i wyciąg 
hipoż przejrzeć można w registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Olesko, dnia 10 października 1891. 


L. 1468 (714 3—3) 
C. k. Sąd obwodowy Tarnowski podaje 
do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy- 


aa ahe =" "WI. a. W żądają 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. w sr. 291.25 291.75 
Połud. kol. panstw. po 200 zł. w. a. 90.50 91.50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 201.— 202.— 


4. Listy zastawne losowane. 
Ogólny-rolniczo kredytowy Zakład dla 


Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— —— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. śl pr. 
w złocie w 50 1. . . 100.50 101.50 
premiowe “po 3 pr. 111.25 112.25 


Gal. Zak. kr. ziem. KRE los. w 181. 6 pr. 

ae wo y eZ Wise 

M w 36 1. 6 pr. 

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. o 

mi T. alivi. 
1g pr. w 


n n n » 
52 latach zwrotne . . A 
Banku krajowego 4'/ą pr. wa. los. w51 L. 
Obligi komunalne Banku SROYSO 
5 pr. w. a. I. emisyi . 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 L. KB 
Banku aust. węg. 4*/ą pr. SE 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. 
„ Zakł. kr. ziom. po 6'/ą pr. 


99.50 100.— 
98.50 99.— 


` 100. E 101.25 
o 10 


2.50 
. 101.— 10175 
104.— —.— 


b, Oblizacyw 4 pruyciu pioiwozoństna (za 100 uł.y 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. 104 — 105. — 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 pr. w srebrze . —— m 
Kolej północna s" zł. em 1886 kol, 99.— 99.80 
0 zł. „ 1887 „  99.— 100.— 
Kol. gal. Kar. ha! „enie z r. 181 
po w zł. 4'/g 99.80 100.40 
detto P aroslaw- -Sokal) . 94.50 95.50 
Kol. Gal. Lwów-Czern-Jas. emisya a 300 
zł. 4. pr. w srebrze z r. 1884 . 83.50 84.30 
z r. 1884 . . . 92-— 92.90 
z r. 1866 . —.— —— 
z r. 1872 . —— —— 
Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sE X 
6. Losy. 
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. ie 185.50 
Olarego po 40 zł. m. k 54.25 55.25 


Tow. żegl. par. na Dun aju po o 100zł, m. k. 124.— 126.— 
Koglewicha po 10 zł. m. 


ED Z E BE U (W ARA. U BR Z E ED da> Wv W. 


telności Hirscha Grobtucha w sumie 82 zł. 
aw. z nal. dod. dozwoloną została sprzedaż 
egzekucyjna jednej trzeciej części z nieozna- 
czonej liczebnie części realności objętej wyk. 
hip. 1. 431 ks. gr. gm. m. Tarnowa do Chai- 
ma Koszera należącej. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tut. w dwóch terminach 
a mianowicie w dniu 1i marca i w dniu 
8 kwietnia 1892 każdym razem o godz. 10 
rano. 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 366 zł. 66 ct. poniżej któ- 


rej w terminie pierwszym dobra sprzedane 
nie będą. 
W drugim terminie nastąpi sprzedaż 


zu jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę. 

Wadyum przy licytacyi złożyę się mają- 
ce wynosi 40 zł. aw. 

Resztę warunków, wyciąg hipot. i akt 
szacunkowy przejrzeć można w Registratu- 
rze c. k. sądu obwodowego. 

Tarnów, dnia 28 stycznia 1892. 


L. 17243 (659 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy md. w Sanoku 
podaje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 49 zł. 98 ct. aw. zpn. na rzecz mał. 
Zygmunta, Malwiny i Antoniego Okołowi- 
czów odbędzie się dnia 7 marca 1892 i 29 
kwietnia 1894 kazdym razem o godz. 10 
przed połud. w biurze ur. 25 egzekucyjna 
sprzedaż realności dłużnika Michała Gemba- 
lika i Jana Pisiaka w Liszny położonych. 


Losy miasta Krakowa po 20 


Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. pa 517 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 56— 54.60 
Pafiego po 40 zł. m. k. . „ 53.50 ES 
Czerwon. krzyża = Tow. po 10 zè . AC 12.1 
Pundacya she kad Kida 41.60 
zła ca (SAR 20.50 627 | 
salma po 40 zł. m. k. . . O 
St. Genois po 40 zł. m. k. 611— _ > | 
Pożycz. m. Stanisławowa 00 20 zł. wa.) 29.50 1307 
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . 1293— "rg 
o 50 zł. w. a. . 64-— sr 
Waldsteina po 2 zł m. ko. 36— „37. 
Windischgritza po 20 zł. m. k. 51— | 


7. Weksle (za 3 miesiące). 


Augsburg na 100 w. p. n.. 
Berlin za 100 marek w. p. n. 
Frankfurt za 100 marek w. p. n. 


Hamburg za 190 marek w. p. n. = 
Londyn zk fszt a s pal 118.25 118. 
Paryż za 100 fr. . SE 1 
Kure ałota. „z! 
Dukat cesarski men. 5,60.— 5.607 
n pełnej aah 5.58. BZ 
Korona . . . m" 08 
20-frankówka o 9.39 — LA 
Rossyjski półiraporyał ——= AZ 


Talar PZ : 
Srebro . 


l lwowskiej Izby 


Jednolity dług państwa w banknotach . 
$; w srebrze P 


EU owany kurs wiedeński. 


VE 


Renta w złocie A 
5 pr. austr. renta marcowa . 
Akcye banku austro-węgier. . . 
5 Z AGM wiedońskiego 
Londyn GF: 
Napoleondor : 
Dukat cesarski men. . 
100 marek niemieckich 
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Cena wywołania 1040 zł. 

Wadyum 104 zł. 

Bliższe warunki 
registraturze sądu. 

Dla wierzycieli którzyby po dniu m 
lipca 1890 prawa zastawu uzyskali, P par 
którymby uchwała niniejsza lub inne uc ję 
ły doręczone być nie mogły, ustansw ia po 
na ieh koszt i niebezpieczeństwo Kur 
ad actum p. adw. dr. Flakowicza 8 P. 
dr. Slączkę zastępcą tegoż. 

Sanok, dnia 15 grudnia 1891. 


andova i „pand ] 
a| 


przejrzeć E 


Al 
L. 485 (586 Sagi 


Dnia 18 marca i 22 kwietnia wej 
każdym razem o godz. 10 z rana od 
się w tut. sądzie egzekucyjna licytacj? i 
ności pod lk. 141 lwh. 146 w Dobezyca® ej p 
żonej, Aleksandra Miarczyńskiego washi pil 
pokrycie pretensyi Joschima Gronna te” 
2000 zł. zpn. z tem, że na pierwszym jed 
minie sprzedaż nastąpi za cenę W. ini? 
5830 zł. lub wyżej, zaś na drugim tof 
także poniżej tej ceny. 

Wadyum 590 zł. 

Kurator wierzycieli niewiadom, 
seowy c. k, notarynsz Bruno Rogalski. 

Reszta warunków i wyciąg 
registraturze. | 

C. k. Sąd powiatowy. 

Dobczyce, 18 stycznia 1892. 


yh! pi 
ET 


| 


L, 20871 (104 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 
Podaje do publicznej wiadomości, że na za- 
opokojenię sumy 36 zł. wa. odbędzie się w 
aj tut. przymusowa sprzedaż przez pu- 
„ezna licytacyę powyższej wierzytelności na 
„potekę służącej realności pod 1. 92 Wojto- 
ska góra w Drohobyczu ciała tabularnego 
W stanowiącej, małżonków Marcina i Maryi 
oźniaków własnej protokołem egzekucyjnym 
30 mają 1884 1 8574 zastawniczo opisa- 
neJ zaš protokołem z 23 maja 1887 1. 11076 
emonej w dniach 7 marca 1892 i 7 kwie- 
lk 1892, każdym razem o godz. 10 przed 
południem. ; 
„_ Realność ta sprzedaną zostanie w 
perwazym terminie tylko za lub wyżej ceny 
tp ołania 565 zł. 50 et. wa, w drugim 
Sminie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem 


p, bisów ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 
"U, 


Zakład wynosi 10 pre. ceny wywołania. 
i Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
b ge ANO adw. dr. Fruchtmana w Droho- 
u, 


fe Besztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
rtlarny i akt oszacowania można w tus. 
*Bistrąturze przejrzeć. 
Z c. k. Sądu powiatowego. 
Drohobycz, 14 Września 1891. 


L. 26508 105 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 
Podaje do publicznej wiadomości, że na za- 
Kojenie sumy 550 zł. wa. zpn. odbędzie 
W Sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
P liczną licytacyę powyższej wierzytelności 
a Poloko służącej realności pod l. k, 251 
sta olance położonej ciała hipotecznego nie- 
Rowiącej Salamona Josefsberga własnej 
;tokołem z 14 sierpnia 1888 1. 2064 opi- 
A a protokołem z 27 sierpnia 1891 1. 
o7 oszacowanej na rzecz Chaima Schwar- 
1805 dniach 7 marca 1892 i 7 kwietnia 
ać każdym razem o godz 10 przed połu- 
1em, 
„.__ BRealność ta sprzedaną zostanie w 
wy Szym terminie tylko za lub wyżej ceny 
„Jwołania 1050 zł. wa. w drugim terminie 
ad tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
wy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p. 
ia Zakład wynosi 10 pre. ceny wywo- 


ù Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
= adw. dr. Popławskiego w Droho- 
BU, 


tabul Resztę wazunków licytacyjnych, wyciąg 
r Uarny i akt oszacowania można w tus. 
Śgistraturze przejrzeć. 
Z c. k. Sądu powiatowego. 
Drohobych, 3 grudnia 1891. 


L. 8051 o  (6Ż0R3-3) 
M W tut, Sądzie odbędzie się o godzinie 
gz NO W dniu 21 marca 1892 wyżej ceny 
łacunkowej, zaś dnia 26 kwietnia 1892 na- 
8% poniżej takowej licytacya 1/8 części re- 
kin ości w Rungurach położonej według wyk. 
I Pot 241 księgi gruntowej gminy Rungury 
Wana Gódelmaua własnej, na r:ecz Josla 
selera pto. 75 zł. zpn. 
Cena wywołania 200 zł. 
Wadyum 20 zł. sa: 
w . Resztę warunków, akt oszacowania i 
„7 CIĄg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
Bistraturze. 
Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
cna wierzycieli i dla wierzycieli hipote- 
jaką © ı którymby uchwała licytacyjna 2 
moge kolwiek powodu doręczoną być nie 
tyka ü, ustanawia się kuratorem pana Hen- 
-5a Dzejbs e. k. notaryusza w Peczeniżynie. 
Peczeniżyn, 30 grudnia 1891. 


L. 12528 


j » CQ terminach, mianowicie dnia 10 marca 
przej  !etnia 1892 kazdym razem o godz. 10 
zed Potudniem. ME. , 
„ Wyciąg hipot. i warunki licytacyjne 
Przejrzeć można w sądzie. ES. | 
uratorem wierzycieli adw. dr. Her- 

man Broder, . 

Wadyum 13 zł. 

Bochnia, dnia 15 listopada 1891. 


L. 6445 (711 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Tłustem po- 
„lo wiadomości, że dnia 4 marca 1892 
cane 4 kwietnia 1892 odbędzie się celem 
z ABnięcią wierzytelności w kwocie 100 zł. 
Publica rzecz Jurka Szkraąbyka egzekucyjna 
| na sprzedaż realności w Hińkowcach 
"251 gm. Hińkowce objętej. s 
Wsz Bealność ta będzie sprzedana na pier- 
na ya terminie tylko wyżej ceny wywołania 
tugim za jakąbądź cenę. 
ena wywołania 237 zł. 
adyum 23 zł. 70 et. 
Jcląg hipot. i resztę warunków mo- 
€jrzeć w tus. registraturze. 
uratorem nieznanych wierzycieli hip. 


daję 
i 


l 


został ustanowiony e. k. notaryusz p. Włady- 
sław Rubczyński z Tłustego. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tłuste, dnia 26 września 1891. 


L. 1261 (724 8 - 3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
4 rat pożyczkowych po 127 zł. 80 ct. zpn. 
na rzecz ck. uprzyw. gal. akc. Banku hipot 
przeciw Maurycemu Kahanemu odbędzie się 
dnia 4 marca 1892 i dnia 4 kwietnia 1892 
każdym razem o godz. 10 rano w biurze N. 
5 egzekucyjna sprzedaż dwóch realności 
dłużnika, a to pod l. sp. 719 i 718 w Tar- 
nopola objętych wyk. hip. 1. 362 i 363 tut. 


i 


ks. hip. dla gminy Tarnopola egzekuta wła- | 


snych a to każdej realności osobno. 

Cena wywołania, poniżej której real- 
ność ta na pierwszym terminie sprzedaną 
nie będzie wynosi dla realności 1. sp. 719 
wyk. hip. 1. 862 sumę 9000 zł. 

Wadyum 900 zł. 

Dla realności zaś l. sp. 718 wyk. hip. 
1. 862 sumę 2000 zł. 

Wadyum 200 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu tutejszego. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 20 
października 1891 prawa zastawu uzyskali, 
lub którymby uchwała niniejsza dozwałająca 
licytacyę z jakiegokolwiek powodu doręczoną 
być nie mogła ustanawia się na ich koszt i 
niebezpieczeństwo kuratora ad actum p. adw. 
dr. Glogiera a p. adw. dr. Trzcinieckiego 
zastępcą tegoż. 

Tarnopol, dnia 30 stycznia 1892. 


L. 17589 (661 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. dlg. w Zło- 
czowie podaje niniejszem do publicznej wia- 
domości, że na zaspokojenie sumy 32 zł. aw. 
przymusowa sprzedaż realności w Firlejówce 
pełożonej wedle wyk. hip. 1 153 gm. kat. 
Firlejówka Antoniego Kuezny własnej w 
tut. sądzie w drodze publicznego przetargu 


L. 18845 (750 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. S. 
II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia 
na rzecz Anastazyi Bar kosztów sporu w re- 
sztującej kwocie 20 zł. w. a. zpn licytacyą 
połowy realności Bartłomieja Koziarskiego 
wedle pozycyi 8 karty B. własnej wyk. hip, 
98 gminy Prusy objętej na dzień 4 marca 
1892 i na dzień 8 kwietnia 1892 zawsze o 
godzinie 10 rano, w biurze Nr. II. 

Cena wywołania 372 zł. wa. 

Wadyum 37. zł. 20 et. wa. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg hi- 
pot., przejrzeć można w tus. registraturze, 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Kulikowski. 

Lwów, dnia 31 grudnia 1891. 


L. 10768 (145 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu prze- 
prowadzi celem zaspokojenia pretensyi Her- 
Sza Zierlera w ilości 200 złr. zpn. dnia 10 
marca 1892 i 21 kwietnia 1892, każdym 
razem 0 godz. 10 rano przymusową sprzedaż 
realności objętych wykazem hip. 167 gminy 
kat. Przysłup — Majdan i wyk. hip. 194 
gminy katastralnej Sliwki Sachera Hóuslera 
własnych. 

Na pierwszym terminie realności te 
tylko za cenę szacunkową, lub wyżej tejże 
na drugim też i niżej ceny szacunkowej ka- 
żda osobno sprzedaną zostanie. 

Cena wzwołania stanowi kwotę 575 zł. 

Wadyum 57 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Manasze Fruchtermann. 

Reszta warunków do przejrzenia w re- 
gistraturze sądowej. 

Kałusz, 21 stycznia 1892. 


L. 14021 (664 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 


na rzecz Izaka Leiby Ehrenpreisa na dniu | zawiadamia niniejszem, iż celem zaspokoje- 
15 marca 1892 i na dniu 26 kwietnia 1892 | nia sumy 6945 zł. 71 ct. aw. zpn, odbędzie 
każdym razem o godz. 10 przed południem | się na rzecz Hugona Graepla w tut. sądzie 


z tem przedsięwziętą zostanie, 


a to na! powiatowym sprzedaż realności wyk. hip. 1. 


pierwszym za cenę wywołania 80 zł. lub 477 i 514 gm. Rungury, tudzież połowy re- 
wyżej tejże zaś na drugim także niżej ceny ' alności wyk. hip. 1. 389 gm. Rungury obję- 


wywołania sprzedaną zostanie. 


tych dłużnika Altera Salpetra własnych, w 


Poręczne 10 pre. ceny ocenienia 80 zł. | dwóch terminach, mianowicie dnia 21 mar- 
Resztę warunków tudzież wyciąg hip. | ca 1892 i dnia 26 kwietnia 1892 każdym 


realności przejrzeć można w tut. 
turze. 

Kuratorem wierzycieli hipot. adw. dr. 
Mijakowskiego w Złoczowie ze substytucyą 


adw. dr. Witlina w Złoczowie ustanowiony. nia jest, a) dla realności 


Złoczów, dnia 30 listopada 1891. 


L. 13080 (642 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie o- 
głasza, iż dnia 15 marca 1892 i dnia 20 
kwietnia 1892 o godz. 10 rano odbędzie się 
publiczna sprzedaż realności wh. l. 57 ks 
gm. Bagienica objętej Józefa Kleina własne 
na rzecz Charloty Drobner celem zaspokoje. 
nia sumy 32 zł. 64 ct. aw. zpn. 

Cena wywołania 2527 zł. 99 et. 

Wadyum 252 zł. 

Akt oszcowania, 
runki licytacyjne 
straturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipot. dr. Datka w Dąbrowie. 

Dąbrowa, 30 grudnia 1891, 


wyciąg hipot. i wa- 
przejrzeć można w regi- 


L. 5458 (633 2—3) 


registra- | razem o godz. 10 przed południem, a to ka- 


żda z wyż rzeczonych realności dłużniczych 
będzie osobno wywołana i sprzedana. 

Cena szacunkowa, a zarazem wywoła- 
wyk hip. 477 o- 
bjętej kwota 27035 zł. aw. b) dla realności 
wyk. hip. 514 objętej kwota 4100 zł. a. w. 
a) dla połowy realności wyk. hip. 389 o- 
bjętej kwota 200 zł. aw. 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny wywo- 
łania. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół oszacowania i wyciąg hipoteczny prze- 
glądnąć można w tus. registraturze. 

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
wierzycieli, tudzież dla tych wierzycieli 
którymby uchwała licytacyjna z jakiegobądź 


j powodu doręczoną być nie mogła lub którzy- 


by po dniu 5 grudnia 1891 na sprzedać się 
mających realnościach jakie prawa nabyli 
ustanawia się kuratora w osobie p. Henryka 
Szeiba c. k. notaryusza w Peczeniżynie. 
Peczeniżyn, 31 grudnia 1891. 


L. 11584 (684 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie o- 


C. k. Sąd powiatowy w Winnikach o- | głasza, iż dnia 21 marca 1892 i dnia 25 
głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności ; kwietnia 1892 o godz. 10 rano, odbędzie się 


masy konkursowej galic. 
Lwowie w kwocie 177 zł. 30 et. zpn. odbę- 
dzie się w zabudowaniu sądowem przymuso- 
wa publiczna sprzedaż realności tabularnej 
w Winnika: h położcnej wyk. hip. 414 obje- 
tej Franciszka Wiszniewskie o własnej na 
dniu 21 marca i na dniu 22 kwietnia 1892 
każdym razem o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 405 zł. 

Poręczne 40 zł. 50 ct. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze. 

Winniki, 2 sierpnia 1891. 


L. 8786 (646 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia iż celem zaspokojenia sumy 48 
zł. wa. zpn. odbędzie się na rzecz Judy Koj- 
nitza w tut. sądzie powiatowym sprzedaż 
posiadłości 1. wyk. hip. 128 gm. kat. Mar- 
kówka objętej dłużnika śp. Michajła Winto- 


| 


kasy zalicz. we publiczna sprzedaż realności lwh. 80 ks. gr. 


gm. Skrzynka objętej Marcina Babiarza wła: 
snej na rzecz małolet. Jędrzeja Swięcha ce- 


ilem zaspokojenia sumy 69 zł. 92 ct. wa. 


| 


Cena wywołania 830 zł. aw. 

Wadyum 33 zł, 

Akt oszacowania, wyciąg hipot. i wa- 
runki licytacyjne przejrzeć można w regi- 
straturze. 

Kuratorem niewiadomych  więrzycieli 
hipot. adw. dr. Datka w Dąbrowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Dąbrowa, dnia 18 grudnia 1891. 


L. 8807 (740 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 
podaje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
prawomocnie wywalezonej sumy 24 zł. wa. 
zpn. na rzecz Kasriela Seiden odbądzie się 
dnia 22 marca 1894 i dnia Z2'kwietnia 1898 
o godz. 10 przed południem w tut. sądzie 


niuka własnej w dwóch terminach, miano- | egzekucyjna sprzedaż realności (ciała hipot.) 


wicie dnia 21 marca 1892 i dnia 26 kwie- 


dłużników Demka, Dmytra Jakima, Jewdo- 


tnia 1x92 każdym razem o godz. 10 przed chy, Kseńki i Andrucha Czornych własnej 


południem. 


w Toustem położonej wyk. hip. 1l. 128 ks. 


Wyciąg hipot. i resztę warunków licy- | gr. dla gm. kat Touste objętej. 


tacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Kuratorem wierzycieli 
k. notaryusz p. Henryk Szeib w Peezeniżynie. 

Wadyum wynosi 29 zł. 

Peczeniżyn, 30 grudnia 1891. 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 38 z dnia 12 lutego 1892 


Cena wywołania ponizej której realność 
ta na pierwszymi terminie sprzedaną nie 


ustanowiony ce. | będzie wynosi 635 zł, 


Wadyum 63 zł 50 ct. aw. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tut. 
tsdzie. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 19 
listopada 1891 prawa zastawu uzyskali, lub 


którymby uchwała niniejsza względem do- 
zwolenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręcząną być nie mogła ustanawia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuratorem ad 
actum p. Stefana Manaczyńskiego w Grzy- 
małowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Grzymałów, dnia 30 grudnia 1891. 


L. 11756 (777 1—3) 

Sokalski c. k. Sąd powiatowy ogłusza 
niniejszem rozpisaną na dnie 16 lutego 1892 
i 15 marca 1892 zawsze o 10 godz rano w 
gmachu sądowym przymusową publiczną li- 
cytacyę majętności objętej gminy katastralnej 
Sokal a to ciało hipoteczne: 

a) cała majętność lwh. lwh. 578; dłu- 
żniczki Katarzyny Paszkowskiej własnej. 

b) '/ą majętności lwh. 579 dłużniczki 
Katarzyny Paszkowskiej własnej. 

c) */4 majętności lwh. 1480 dłużnika 
Grzegorza Prokopowicza własnej. 

d) majętność lwh. 1481 dłużników Ka- 
tarzynyj Paszkowskiej i Grzegorza Prokopo- 
wicza własnej. 

e) majętność lwh. 1479 dłużniezki Ka- 
tarzyny Prokopowicz własnej. 

f) majętność Iwh. 1482 dłużniczki An- 
toniny Prokopowicz własnej, 

g) majętność lwh. 1812 dłużnika Jana 
Tomczaka własnej. 

h) majętność lwh. 2129 dłużniezki Mar- 
ryanny Czarneckiej własnej. 

i) '& majętności iwh. 825 dłużnika Mi- 
kołaja Kalisz własnej celem zaspokojenia 
pretensyi Majera Rappaporta w kwocie 886 
zł. 79 et. aw. zpn. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa odrębnie sprzedać się mających ma- 
jętności w ilości: 220 zł., 18 zł, 713 zł. 9 
ct., 267 zł. 50 ct.j 846 zł. 17 ct, 244 zł. 
90 ct., 160 zł. 18 ct., 481 zł. 49 ct., i 145 
zł. 80 ct. 

Wadya: 22 zł, 1 zł. 80 ct., 71 zł. 30 
ct., 26 zł. 75 ct, 84 zł. 80 ct., 24 zł. 49 
ct., 16 zł., 48 zł. 14 ct. i 14 zł. 58 ct. 

W pierwszym terminie nabyć można 
każdą z powyższych majętności tylko za ce- 
nę wyższą lub nie niższą od ceny szacunko- 
wej, na drugim zaś i poniżej ceny tej. 

Wyciąg tabularny, akt oszacowania i 
resztę w całości przytoczonych warunków li- 
eytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
tut. sądu. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 


został mianowany p. adw. dr. Samuel 
Fraenkel. 

Sokal, 14 grudnia 1891. 
L. 8869 (770 1—3) 


W sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 
galic. Zakładu kredyt. włość. w likwidacyi 
we Lwowie przeciw Bernardowi i Elżbiecie 
Martinim i Jakóbowi Martiniemu o 219 zł. 
7 et. odbędzie się w tut.j sądzie o godz. 10 
rano dnia 17 lutego 1892 lylko za lub wy- 
żej ceny szacunkowej,j zaś dnia 16 marca 
1892 także poniżej takowej przymusowa li- 
cytacya realności pod l. kkat. 14 w Bekers- 
dorfe położonej wyk. hip. 1. 84 — 102 ks. 
gr. gm. kat. Bekersdorf objęta. 

Cena szacunkowa oraz wywołania 800 zł. 

Wadyum 80 zł. 

Wyciąg hipot., akt oszacowania; przej- 
rzeć można w tus. registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony kurator 
z Podhajec. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Podhajce, dnia 15 sierpnia 1891. 


L. 138008 (766 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Limanowej 
przeprowadzi clem zaspokojenia sumy 700 
zł. zpn. publiczną szrzedaż posiadłości obję- 
tej wyk. hip. 1. 53 gm. Sechna objętej Woj- 
ciecha Zelka własnej na dniu 7 marca i 28 
marca 1892 każdym razem o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 1400 zł. 

Wadyum 140 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Młodzik. 

Resztę akt przejrzeć można w regi- 
straturze. 


bipot. 
adw. dr. Pawlikowski 


U. k. Sąd powiatowy. 
Limanowa, dnia 5 grudnia 1891. 


L. 1894 (776 1—3) 

Ogłasza się, iż celem zaspokojenia su- 
my 44 zł. 56 ct. zpn. odbędzie się na rzecz 
Pawła i Maryanny Grzybków w tut. sądzie 
sprzedaż posiadłości lwh. 485 w Borzęcinie 
położonej dłużnika Jędrzeja Zachary własnej 
w dwóch terminach mianowicie 10 marca i 
10 kwietnia i 7 kwietnia 1892 każdym ra- 
zem o godz. 10 przed południem. 

_ Wyciąg hipot. i resztę warunków licy- 
tacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony c. 
k. notaryusz Jan Maczyszyn. 
Cena wywołania 2189 zł. 
Wadyum wynosi 218 zł. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radłów, 3 lutego 1892. 


L. 14990 

W dniach 2 marca 1892 i 1 kwietnia 
1892, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tutejszym sądzie 
publiczna licytacya realności w Delatynie 
pod lk. 219 położonej wyk. hip. l. 637 
księgi gruntowej gminy katastralnej „Dela- 
tyn objętej, Mordka Sommera i Majera 
Kitinera własnej, na zaspokojenie pretensyi 
gal. funduszu propinacyjnego w kwocie 40 
zł. aw. zpn. 

Cena wywołania 185 zł.,aw. 

Wadyum 18 zł. 50 ct. aw. 

Przy drugim terminie zostanie powyż- 
sza realność także niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli ustano- 
wiono p. Schlomę Kofflera. 

Wyciąg hipoteczny protokół oszacowa- 
nia oraz bliższe warunki licytacyjne przej- 
rzeć można  tutejszo sądowej registra- 
turze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Delatyn, dnia 16 grudnia 1891. 


L. 1691 (774 1—3) 

Ogłasza się iż, celem zaspokojenia su- 
my 4760 zł. 80 ct. zpn. odbędzie się na 
rzecz tarnowskiej kasy oszcządności sprzedaż 
posiadłości lwh. 517 w Radłowie Józefa 
Kisena własnej w dwóch terminach miano- 
wicie dnia 10 marca i 7 kwietnia 1892 
każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
lieytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 
Kuratorem wierzycieli ustanowiony e. 
k. nołaryusz Jan Maczyszyn. 

Cena szacunkowa 300 zł. 

Wadyum wynosi 30 zł. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Radłów, 3 lutego 1892. 


L. 1679 (775 1-3) 

Ogłasza się, iż celem zaspokojenia su- 
my 8 zł. zpn. odbędzie się na rzecz Ryfki 
Stógerowej w tutejszym sądzie sprzedaż 2/4 
części posiadłości lwh. 581 w Radłowie ob- 
jętej dłużników Józefa i Katarzyny Kasprzy- 
ków własnej w dwóch terminach mianowi- 
cie 10 marca i 7 kwietnia 1892 każdym 
razem o godz. 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rza sądowej. 

Kuratorem wierzycieli 
k. notaryusz Jan Maczyszyn. 

Cena szacunkowa 578 zł. 

Wadyum wynosi 58 zł. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Radłów, 28 stycznia 1892. 


L. 16464 (552 1—3) 

Sokalski c. k. Sąd powiatowy „ogłasza 
niniejszem rozpisaną na dnie 3 marca 1892 
i 4 kwietnia 1892 zawsze o 10 godz. rano 
w gmachu sądowym odbyć się mającą przy- 
musową publiczną sprzedaż majętności obję- 
tej whl. 186 gm. kat. Tartakowa dłużnika 
Jakóba Hryaja własnej celem zaspokojenia 
pretensyi Towarzystwa zalicz. w Sokalu w 
ilości 62 zł. 9 et. aw. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa sprzedać się mającej majętności w iloś- 
ci 1995 zł. 

Wadyum kwota 199 zł. 50 ct. 

W pierwszym terminie nabyć można 
powyższą majętność tylko za cenę wyższą 
lub nie niższą od ceny szacunkowej na dru- 
gim zaś terminie i poniżej taj ceny. 

Wyciąg tabularny, akt oszacowania i 
resztę w całości przyteożonych warunków li- 
cytacyjnych przejrzeć moźna w registraturze 
tut. sądu. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany p. adw. dr. Frankel. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Sokal, dnia 15 grudnia 1891. 


ustanowiony e. 


Konkursa. „, , 


Niniejszem ogłasza się konkurs z ter- 
minem do 15 marca br. na następujące po- 
sady nauczycielskie w okręgu Rzeszowskim : 

1) na posadę nauczycielki z kwalifika- 
cyą do przedmiotów grupą pierwszą objętych, 
przy wydziałowej szkole dziewcząt w Rze- 
Szowie, z płacą rocnną 800 zł.; 

2) na dwie posady nauczycieli (nauczy- 
cielek) młodszych, mianowicie przy 8-klaso= 
wej szkole mięszanej w Czudcu i przy 4-kla- 
sowej szkole mięszanej w Głogowie, z płacą po 
270 zł. i 10-proc. dodatkiem na pomieszkanie; 

8) na posady nauczycieli przy jednokla- 
sowych szkołach etatowych w Lubeni, w Ja- 
worniku polskim, w Straszydlu i w Przyby- 
szówce z płacą po 300 zł. i wolnem pomie- 
szkaniu ; 

4) przy szkole filialnej w Baryczce z 
płacą roczną 250 zł. i wolnem pomieszka- 
niem. 

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o powyższe posady, winni należycie udoku- 
mentowane podania wnieść w powyższym 


(160 1—3) | 


8 


swoich władz: 


terminie za pośrednictwem 
przełożonych do ck. okręgowej Rady szkolnej 
w Rzeszowie. 
Rzeszów, dnia 25 stycznia 1892. 
C. k. starosta. 


L. 1279 (136 8—3] 
W celu obsadzenia opróżnionej posady 
ck. lekarza powiatowego, ewentualnie ck. a- 
systenta sanitarnego, rozpisuje się niniejszem 
konkurs z terminem do 10 marca 1892. 
Kandydaci mają podania swe zaopatrzo- 
ne w dowody kwalifikacyjne, wymagane roz- 
porządzeniem ministeryalnem z dnia 21 mar- 
ca 1878 Nr. 37 Dz. u. p., niemniej w dowo- 
dy znajomości języków krajowych wnieść w 
powyższym terminie do Prezydyum c.k. Na- 
miestnictwa, mianowicie kompetenci pozosta- 
jący w służbie państwowej, w przepisanej 
drodze służbowej, inni zaś przez odnośne ck. 
starostwo, a w miastach Lwowie i Krakowie 
przez ck. dyrekcyę policyi. 
Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 5 lutego 1898. 


L. 1292 (035 2—2) 
Odnośnie do konkursu w Nr. 31 Gaze- 
ty Lwowskiej ogłoszonego, czyni się wiado- 
mem, że konkurs na posadę adjunkta urzę- 
dów pomocniczych przy sądzie krajowym we 
Lwowie z dniem 29 lutego 1892 upływa. 

Lwów, 6 lutego 1892. 
Z. 2621 (635 3—3) 
Concurrenz-Kundmachung. 

Von dem k. k. Lottoamte zu Lemberg 
wird bekannt gemacht, dass die k. k. Lem- 
berg, Brünn, Linz, HermanstAdter Koll. Nr. 
4, 73, 588, 1007 in Lemberg, Żołkiewer 
Gasse Haus Nr. 13 im Wege der óffentli- 
chen Concurrenz zu verleihen ist. 

Der bisherige jährliche  Provisionser- 
trag dieser Kollektur betrug bei einem je 
5 pre. und je21/, pre. Provisionsbezuge nach 
dem Durchschnitte der Jahre 1889—1891 
für alle vier Spielsammlungen zusammen 
1.528 fl. 81 kr. 6 W 

Als Lottocantion werden 4000 fi. im 
effectiyen Werthe gefordert und es können 
die naaeren Bedingungen beim x. k Lotto- 
amte ip den üblichen Amtsstunden einge- 
sehen werden. 

Vom k. k. Lottoamte für Galiziea und 
die Bukowina. 

Lemberg, am 5 Februar 1892. 


L. 6528 (780 1—3) 

Celem nadania stypendyum z fundacji 
jubileuszowej imienia Najj. Cesarza Franci- 
szka Józefa I ustanowionej przez Zygmunta 
Weisera dla uczviów szkoły państwowej 
przemysłowej we Lwowie o rocznych 250 zł. 
rozpisuje się niniejszem konkurs. 

O stypendyum te ubiegać się mogą 
uczniowie rzeczonej szkoły, bez różnicy wy- 
znania, którzy wykażą ubóstwo i dobry po- 
stęp w naukach. 

Mający chęć ubiegania się o takowe 
winni wnieść podania zaopatrzone w wyma- 
gane dowody do e, k. Namiestnietwa przez 
Dyrekcyę tut. szkoły państwowej przemysło- 
wej najdalej do 10 marca br. 

Lwów, dnia 5 lutego 1892. 


Upadłości. 


L. 14944 (754 1—3) 
Samborski ck. Sąd obwodowy jako kon- 
kursowy masy rozbiorowej Benjamina Rosta 
z Drohobycza ogłasza zatwierdzenie przepro- 
wadzonego przez wierzycieli konkursowych 
na terminie dnia 28 grudnia 1891 wyboru 
tymczasowego zawiadowcy tej masy rozbio- 
rowej adw. dr. J. Fruchtmana w Drohoby- 
czu na stałego zawiadowcę tej masy rozbio- 
rowej, a na tegoż zawiadowcy masy zastępcę 
Mendla Samuelego z Drohobycza. 
C. k. Sąd obwodowy. 
Sambor, 5 stycznia 1892. 


Kuratele. 
L. 14140 (731 3—3) 


Helenę Bąk ze starego Skałata uznano 
za marnotrawną, kuratorem jej jest Jaśko 
Wisiecki ze starego Skałatu. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Skałat, dnia 20 grudnia 1891. 


L. 3446 (719 3—3) 
Ustanowiona z powodu choroby umy- 
słowej kuratela nad Maryą Woźniak zniesio 
ną została. 
C. k. Sąd powiatowy mdel. 
Kraków, 4 lutego 1892. 


L. 13154 (680 3—83) 
Jędrzeja Figurę ze Zawadki uznano 
marnotrawcą, kuratorem ustanowiono dla 
niego Józefa Sikorę z Zawadki. 
(. k. Sąd powiatowy miej.-deleg, 
Wadowice, 16 stycznia 1892. 


L. 9492 (701 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy uznaje Grzegorza 
Suieżka z Wierzbowca maarnotrawcą i usta- 
nawia dla niego kuratora Franciszka Byka 
gospodarza z Wierzbowcea. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Budzanów, dnia 13 grudnia 1891. 


wyroki prasowe. 


L. 2656 (782) 

C. k. Sąd krajowy karny w Krakowie 
jako prasowy orzekł na podstawie $ 498 pk., 
że zamieszczony w Nr. 5 berlińskiego tygo- 
dnika „Gazeta robotnicza“ z 80 stycznia 1892 
artykuł wstępny pod tytułem „Pierwszy zjazd“ 
mieści w swej treści istotę zbrodni z $ 65a 
uk., artykuł pod tytułem „28 stycznia” isto- 
tę występku z $$ 302, 305 uk. Koresponden- 
cya na stronicy 2 w szpalcie 2 i 8 z daty 
„Kraków w styczniu“ istotę występku z $ 300 
uk., zaś artykuł na stronicy 4 w dziale Ruch 
robotniczy poczynający się od słów „górnicy 
strejkujący* a kończący się słowami „w koń- 
cu zwycięży“ istotę występku z $ 800 uk.— 
Zarządzona przez ck. Prokuratoryę państwa 
konfitkata tego numeru zostaje zatwierdzoną, 
a dalsze rozpowszechnianie zakazanem. 

Z e. k. Sądu krajowego karnego. 

Kraków, dnia 6 lutego 1892. 
BL. 18 (479 

Sm Namen Seiner Majeftät des Kaifers | 

Das £. É. Qandesgeriht Wien als Prep- 
gericht hat auf Antrag der É. f. Staatgantvalte 
jchaft erfannt, bag der Snhalt der Nr. 7 der 
periobijchen Drudjchcijt: „Bolig<Tribiine", Ore 
gan für bie Jntereffen des arbeitenden Voltes, 
vom 18 Jänner 1892, in den dortjelbft enthal- 
tenen Artifeln und zwar: 1. auf Seite 1 unter 
ber Mubrif „Streiflidhter* mit ber Muffhrift: 
„Die Religion muh bem Bolfe erhalten bleiben” 
in ber Stelle bon „Dem Bolfe" bis „Heute 
lei“ da Vergehen nah $ 303 St. ©.; 2. auf 
der Seite 1 mit der Aujjhrift: „Ein Monue 
ment gu unferer Reiten Schande“ bag Berbre= 
hen nah $ 65 a St. 6.; 3 auf Seite 2 mit 
der AMufjchrijt: „Bergarbeiterjtrite, in der Stelle 
von „Die Unternehmer“ big „Wenig beitragen“ 
dag Bergehen nach $ 300 St. G.: 4. auf Seite 
3 mit der Anjjhrijt: „Jabrhundertõmwende“ in 
der Stelle von „und da nod neun Jahre“ bi 
„eeptes Argument“ das Vergehen nah $ 302 
Gt. ©. begründe, und e$ wird nah $ 493 Gt. 
P. O. bas Verbot der Weiterverbreitung diefer 
©rudjdrijt ausgejprochen. 

Bugleidj wird gemik $ 489 St. P. D. 
bie von Der É. t. Sicherheitzbehórhe vorgenom- 
mene Bejhlagnahme beftätigt und gemóig $ 37 
Pr. 6. auf Bernichtung der faifirten Gremplare 
erlannt. 

Wien, am 21 Jänner 1892. 


Im Namen Seiner Majeftit des Kaifers I 

Dag f. É. Landesgericht in Wien alg Prep- 
gericht hat auf Ylntrag der É. E. Staatsanwalte 
jchaft erfannt, bap der Snhalt der Nr. 2 der 
periobijchen Drucdjchrift: „greie Sdumacherzeie 
tung“, Organ der Arbeiterjhaft im Sdubma: 
cherfache DefterreicH-Ungarns— vom 20 Jänner 
1892 in dem bajelbjt anf der 1 Seite enthal- 
tenen Artifel mit der Aufjchrift, und zwar: 
„Beitgemäffe Betrachtungen“ in der Stelle von 
„on leter Reit . “ big „grógter eind“ 
dag Vergehen nach $ 303 St. ©. begritnde, und 
e3 wird nad) $ 493 St. P. O. dag Berbot der 
Weiterverbreitung  Diejer Drudjdhrift angge- 
fprochen. 

Bugleidj wird gemig $ 489 St. P. D. 
bie von der É. f. Sicherheitsbehórhe vorgenonie 
mene Bejdlagnafme beftätigt. 

Wien, am 21 Jänner 1892. 


Dag É f. Minifterium deg Jnnern Kat 
unterm 17 Jänner 1892, 3. 132/ WŁ 3, der 
in Dresden erjcheinenben Beitidrift: „Dresdner 
Nachrichten" auf Grund Des $ 26 des Prep- 
gejeges den Poftbebit für bie im Meicheratfe 
vertretenen Rónigreiche und Lander entzogen. 


8. 23 (556) 
Das É. f WMinifterium des Jnnern Bat 
unterm 28 Jänner 1892, B. 196/M. J., der 
in Genua erjcheinenden Beitjchrijt: „L'Eco degli 
Irridenti" auf Grund deg $ 26 des Prekge- 
jeges ben Poftdebit für die im Neichórathe ver- 
tretenen Rónigreihe und Länder entzogen. 


Das É. f. Landes- al3 Preggeriht in Prag 
bat mit dem Crfenntniffe vom 23 December 
1891, 8. 380709, die Weiterverbreitung der Nr. 
52 ber Beitjhrijt: „Sipy* bom 19 December 
1891 wegen Der „Jllujtration „Manzelskó kaza- 
nieko* jammt dem dazu gehörigen Terte nach 
$ 65 a St. ©. verboten. 


Das f f. Qandes- al Prekgeridht in Prag 
bat mit dem Grtenntnijje vom 23 December 
1891. 8. 30708, Die Weiterverbreitnng der Nr. 
34 der Zeitichrijt: „Sociálni Demokrat“ vom 


18 December 1891 wegen deg Artifelż : Ei 
zitosti strany“ unb ¿war „Soudru Vati 
Sturz . * bis „my bychom jej neod 
und des Mrtifel3 „Právo neb nósili* 
300 St. ©. verboten. 


2266 
goudili 
nag D 


Das t. t. Landes- als Prekgeriejt in PA 
bat mit dem Gate E 30 December 
1891, 8.31137, bie SBeiterwerbreitnng Der ** 
47 der eitjchrift: „Vysehrad“ vom 24 Deem 
ber 189t wegen deg Artifel8: „Rec Dor. Pavar 
da Gregra* nah $ 65 Gt. ©. verboten. 


Dag É. f. Rrei3- al8 Prekgerit iN gut 
tenberg Bat mit dem Grfenntnijje vom 7 JiM 
ner 1592, 3. 125, bie Weiterverbreitung m 
Nr. 1 der Beiticdrift: „Nase Hlasy* VOM 
Jinner 1892, wegen deg Artitele: „Cerstyć 0 
tazkyć naň $ 65 a St. ©. verboten. 


Dag f. f. Rreiz- al8 Preggericjt in gut 
tenberg hat mit bem Grtenntnifje bom 13 Janne 
1892, 3. 319 Gt ©., bie Weiterverbreitung 
der Nr. 3 ber Beitjchrift: „Polaban* vom * 
ünner 1892 wegen des Gprrejponbengartiieló: 
„Z Praby, 6 ledna 1892 (Pov. dop. Pol.) 
nadh $ 65 a ©t. ©. verboten. 


Das £. E Kreis- ala Prepgeriht in KU 


) |tenberg Bat mit dem Grfenntnifje vom 14 DGM 


ner 1592, B. 343 Stf, bie Weiterwerbreitui9 
der Nr. 1 der Beitjchrijt: „Nase Listy“ Y% 
10 Jänner 1892 wegen deg Correfponbezathi 
fel3: „V Praze, dne 6 ledna 1892 (Pur. dop: 
„Nasich Listu“) nah $ 300 Gt. ©. verbotel 


Dag É E. Krei- ala Preggeriht in PMN 
Bat mit dem Erfenntniffe vom y Siniej jed, 
B. 246 Stf., die Weiterverbreitung der 23 
(drift: „Plzenské Listy: vom 5 Jänner 10 0 
wegen Des Mrtitel3: „Surovost* nach $ 30 
St. ©. und Art. IV deg Gejekeś vom 17 De 
A 1862, R. ©. BL Nr. 8 ex 1868, PA” 
oten. 


Das £. t. Landes- al8 Prekgericht in Brint 
fat mit dem Grfenntmjje vom 12 Jänner 1894 
B. 348, bie Weiterverbreitung der Nr. 1 DE 
Żeitjdhrijt: „Cervánskv“ vom 7 Jänner 1892 
wegen beż Artifel8: „Ruzne zpravy“ — „Fart 
zejstvi“ nah $ 302 St. ©. verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 448 (7093 3) 
C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżyn® 
zawiadamia niewiadomego z miejsca poby 
Petra Urbanowicza, że Lejba i Motio Rozen 
kranz wnieśli przeciw niemu w dniu 4 gr 
dnia 1891 do 1. 18544 pozew o zapłacenie 1 
zł. wa. zpn. — w skutek czego termin 
rozprawy wedle postępowania drobiazgoweg” 
na 28 lutego 1892 o godz. 8 rano wyznacz!” 
no — i że dla niego kuratora w osobie WE 
syla Jenik, naczelnika gminy z Berezowk 
wyżnego, ustanowiono. f 

Wzywa się zatem Petra Urbanowicz” 
aby kuratorowi informacyi udzielił, gdyż 10% 
czej wyniknąć mogące złe skutki sobie przy” 
pisze. 

Peczeniżyn, 20 stycznia 1592. 


L. 12724 (504 3-5) 

C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie 2% 
wiadamia niewiadomego z miejsca poby“ 
Wojciecha Płouchę z Golcowej, że celem j 
ręczenia mu ts. uchwały z dnia 16 listop® A 
1891 1. 10770, którą dozwolono na wpis pia 
wa zastawu dla kosztów sporu w kwocie A 
zł. 21 ct. w stanie biernym połowy realność 
lwh. 512 ks. gr. gm. Golcowa objętej na rze 
Franciszka Pełdyaka ustanowił dla niego %, 
ratora w osobie Jana Pełdyaka z Golcowej . 
temuż kuratoorwi powołaną uchwałę doręczy” 

C. k. Sąd powiatowy. 
Brzozów, dnia 31 grudnia 1891. 


L. 218 —— (128 80) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy e 
Sanoku ogłasza na podstawie porozumiet! 
się z Prezydyum c k. Namiestnictwa "> 
Lwowie, że wszelkie wpisy w rejestra na 
dlowe tut. sądu w roku 1892 będą ogłaszał 
w urzędowej „Gazecie lwowskiej” 1 
gazecie wiedeńskiej „Wiener-Zeituug. 
Z e. k. Sądu obwodowego. 
Sanok, dnia 28 stycznia 1892. 


L. 4162 528 3-79) 

C. k. Sąd powiatowy w Wojniłow 
ustanawia dla nieobjętej masy spadkowe) P 
Fediu Zołobko kuratorem Kieryłę Soroka $ 
Perekoss i doręcza ostatniemu tusąco o, 
uchwałę z 80 kwietnia 1889 1. 1618 dorra 
lającą wpis prawa własności na rzecz Hry” 
ołobko. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Wojniłów, 18 września 1891. 


| 113015 


(548 g—3) 
R C. k. Sąd powiatowy w Limanowy 
M Adamia niewiadomą z miejsca pobytu 


ui? Biederman, że dla niej w sprawie 

| Paraet lo Wania Piotra Ciuły za właściciela 

245 budowlanej 168 i parcel gruntowych 

Ka 246 w Pisarzowy położonych, ustano- 
10 kuratorem ad actum adw. dr. Zele- 

1 duą 080 w Limanowie, któremu rezolucyę 
ia 3] marca 1890 1. 194 doręczono. 

. C. k. Sąd powiatosy. 

Limanowa, 31 grudnia 1891. 


L 1913 (138 3—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
mia niewiadomych z miejsca pobytu i 
Bay kania Stanisława Barana i Michała 
Sam a, iż dla nich w sporze wekslowym 
ady aà Braffa pto. 40 zł. kurator w osobie 
gą; r. Szancera w Tarnowie ze substytu- 

adw, dr, Steea ustanowiony, i temuż na- 
zapłaty z dnia 17 grudnia 1891 1. 24459 
dzony został. 

s C. k. Sąd obwodowy. 

tarnów, dnia 4 lutego 1892. 


Amig 


L, = - 

t821 (537 3—3) 
pig, anisławowski c.k. Sąd obwodowy za- 
Wa "a z miejsca pobytu niewiadomego 


gyzyńca Konopkę, że na prośbę Antonie- 
p Liota uchwałą tegoż Sądu z 9 maja 1891 
padl zaintabulowano tegoż jako właściciela 
Im" hipot. 782 księgi gruntowej gminy 
gg owce, z parcel gruntowych 2963/1, 
Wee 1 2967/1 wyłączonych z dóbr Tomaszo- 
ite " Wyk. hipot. 275, nowo utworzonego 
dla ię uchwałę doręczono ustanowionemu 
Czę Diego kuratorowi dr. Bardachowi, przy- 
Faes Wa go, by rzeczonemu kuratorowi 
i wnio do ochrony jego praw potrzebnej 
bie Macyj udzielił, lub innego zastęp & so- 

obrał i takowego sądowi wymienił. 

C. k. Sąd obwodowy. 
Stanisławów, 12 grudnia 1891. 


L w ZE 

89590 (520 3—3) 
ny o, k. Sąd powiatowy miejski delegowa- 
Ki Krakowie w sporze ustnym Edmunda 


Ważni „przeciw Antoninie Dettlof o unie 
Matyja" ostatniej woli rozporządzenia śp. 
daig Y Künzel z daty Prądnik Czerwony 
Wodą października 1888 ustanawia dla po- 
vindas aunda Kiinzla z miejsca pobytu nie- 
męrą ; 59 kuratora w osobie adw. dr. Brum- 
1891 1 temuż wyrok ts. z dnia 1 października 
1. 30523 doręcza. 

Zawiądamiając o tem Edmunda Künzla, 


traj 
piang p zslkie skutki zaniedbania sobie przy- 


«k. Sąd powiatowy miej.-deleg. 
Kraków, dnia 12 listopada 1891. 


L. De : 
1513 (671 3—3) 
wią C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku za- 
frozy mia niewiadomą z miejsca pobytu Eu- 
Ya H z Wańczyków Krupińską, że rezolu- 
6823 dularna z dni» 17 września 1889 1. 
tealno lntabulacyi Macieja Macha 1/3: części 
kurat ści 1.304 księgi Staremiasto dotycząca 
stanow W jej w osobie Tymka Rumierza u- 
Wionemu doręczons została. 
p... C. k. Sąd powiatowy. 
eżajsk, dnia 30 listopada 1891. 


L. ggę 
88 (146 2—3) 
W Sprostowanie. 
ł63y „ edykcie z dnia 19 grudnia 1891 1. 
Mere, Sprawie Zakładu kredytowego ko- 


Lingo nego w Kołomyi przeciw Mojżeszowi 
W nama tow. pto 65 zł. zpn. umieszczonym 
taga rach 7, 8, 9, „Gazety Lwowskiej“ 
węp, „Pomyłka tej treści, iż zamiast właści- 
Wydry wiska pozwanego „Mojżesza Tindel* 
sig ni TARO mylnie „Mojżesza Findel“ co 

Dejszem prostuje. 

„ Ze. k. S du obwodowego. 

Kołomyja, 30 stycznia 1832. 


P (149 2—3) 
t dnie! dr. Jan Dołżycki wpisany został 
katów o 28 stycznia 1892 na listę adwo- 
2 siedzibą w Brodach. 
Wydziału Izby Adwokatów. 


Wów, dnia 23 stycznia 1892. 


12666 

*886 (544 2-3) 
Mego 4 k. Sąd powiatowy wzywa niewiado- 
Padawe Miejsca pobytu Salamona (Selmana) 
tia A „aby w ciągu jednego roku od 
lu Pad Mżej wyrażonego do spadku po Chie- 
4 luten erze, który zmarł w Mielcu dnia 
Dego © 1887 z pozostawieniem kodyeylar- 
zgłosi ; Porządzenia ostatniej woli, się 
Spadęj , loklaracyę wniósł.| inaczej bowiem 
raj. zgłaszającymi się dziedzicami i z 

dla niego w osobie Chaima Leiba 

deie, è ustanowionym przeprowadzonym 
0. k, Sąd powiatowy. 
e, dnia 15 stycznia 1892. 


"1 ME 
È ZN (570 2— 5) 
ra Je się do powszechnej wiadomości, 
?ośnie ;i%ryusza Jaciewicza Sylwestra w 
Jako komisarza sądowego deleguje 


. 
1 
T 


się do sporządzania akt spadkowych w myśl 
$. 8. spr. niespor. w całym okręgu sądowym 
Krośnieńskim. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Krosno, dnia 81 grudnia 1891. 


L. 4650 (604 2—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miej- 
sca pobytu Karola Bogdanowicza, dla które- 
go kuratorem ad actum w osobie dr. Dziub- 
czyńskiego z Gorlie ustanowiono, że Salamon 
Rosenwasser z Gorlic dla pokrycia preten- 
syi 116 zł. uzyskał wpis hipoteczny prawa 
zastawu na realności kuranda w Gorlicach 
położonej. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Gorlice, dnia 30 czerwca 1891. 


L. 10531 (591 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Nestera Robaka, iż jest do spadku po ojcu 
Prokopie Robaku zmarłym w roku 1870 w 
Sielcu powołany i że dla niego kuratora 
Kościa Demczyna ustanowiono, przeto wzywa 
go aby do roku do spadku zgłosił się, gdyż 
po bezkutecznym upływie tego terminu 
pertraktacya z kuratorem przeprowadzoną 
zostanie. 

C.k. Sąd powiatowy. 
Kamionka str., dnia 18 listopada 1891. 


L. 7726 563 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Brzesku zawia 
damia z miejsca pobytu niewiadomego An- 
schla Dorflaufera, że Izaak Józef Passler 
wniósł przeciw niemu skargę o 111 zł., na 
którą termin do sumarycznej rozprawy na 
dzień 19 lutego 1592 o godź. 10 rano wy- 
znaczono, i że dla niego kuratorem ad actum 
ustanowiono adwokata dr, Parviego w Brzesku. 

Wzywa się Anschla Dorflaufera, by u- 
stanowionemu kuratorowi środków obrony 
dostarczył lub sam do rozprawy się stawił, 
inaczej złe skutki ze zaniedbania wynikłe 
sam sobie przypisać będzie musiał. 

C. k. sąd powiatowy. 
Brzesko dnia 8 listopada 1891. 


L. 6561 (126 2—3) 

C.k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie- 
znanego z miejsca pobytu Tymka Wołoszyn 
(po Iwanie) z ŻZernicy niżnej zawiada- 
mia, ġe w skutek pozwu ustnego Dmytra 
Wołoszyna, Katarzyny Wołoszyn zem. Król, 
Maryi Wołoszyn zam. Misieczko i małolet. 
Michała i Anny Wołoszynów przez maikę i 
opiekunkę Teklę Wołoszyn, na ręce Dmytra 
Wołoszyna przeciw niemu o uznanie i zain- 
tabulowanie prawa własności do ciała hipo- 
tecznego lwh. 10 ks. gr. gminy Zernica ni- 
żna termin na dzień 24 lutego 1892 wyzna- 
czono, a dla niego kuratora w osobie Jana 
Winnickiego ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielił, lub sądowi innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam so- 
bie przypisać będzie musiał. 

U. k. Sąd powiatowy. 
Baligród, 10 grudnia 1891. 


L 12578 (627 1—3) 

C k. Sąd powiatowy w Mielcu zawia- 
damia niewiadomych z miejsca pobytu El- 
żbiętę Springową i małoletnich bBrunisławę, 
Henryka, Annę i Magdalenę Springów, tu- 
dzież Szefana Trelę, ż- przeciw nim Zakł d 
kredytowy włościański w likwidacyi pozew 
egzekucyjny o zapłatę 28 rat po 15 zł. wa. 
na dniu J19 września 1889 1. 6909 wniósł, 
na który termin do rozprawy sumarycznej 
wyznaczony został. 

Ustanawiając dla pierwszych niewiado- 
mych z pobytu pozwanych kuratorem Fran- 
ciszka Springa w Schónaugrze, zaś dla dru- 
giego pozwanego kuratorem c. k. notaryusza 
Antoniego Fibicha w Mielcu, wzywa się ich, 
aby w dniach 30 pełnomocników ustanowili, 
lub tez kuratorom wszelkich środków dowo- 
dowych do obrony w sporze udzielili. 

Mielec, dnia 15 stycznia 1892. 


L. 8284 (564 1—8) 

Niewiadomego z miejsca pobytu Moj- 
żesza Spondre zawiadamia się, że w skutek 
wniesionej prośby Wysokiego Skarbu pzeciw 
niemu o egzekucyjne prawo zastawu dla za- 
ległego podatku w kwocie 71 zł. 91 ct. do- 
zwolono takowe ts. uchwałą z dnia 20 kwie- 
tnia 1890 1. 5511 w stanie biernym ciała 
hipotecznego 1158 gm. kat. Brody, którą to 
uchwałę doręcza się dlań ustanowionemu 
kuratorowi dr. Bykowi w Brodach zamieszka- 
łemu. 

Rzeczą jego jest udzielić temu kurato- 
rowi potrzebnej informacyi w tej sprawie 
albo wskazać tutejszemu sądowi innego swe- 
go pełnomocnika o ileże w razie przeciwnym 
ze zaniedbania tego powstać mogące złe 
gkutki będzie musiał sam sobie przypisać. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Brody, dnia 3 czerwca 1891. 


wykaz 


panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych do d. 8 lutego 1892. 


Epizoocya Powiat Miejscowość | 
. | Sanok Mików 
j . 
ŻOR, 3 Horodenkaj Głuszków. 
Kamionka | Jabłonówka. 
Zaraza - A 
likowe | Stanisławów) Kołodziejówka. 
ścieki | Husiatyn Kopyczyńce. 
pO | Kamionka Chołojów. 
5 | Buczacz Zadarów. 
5 |Dąbrowa Niwki ad Piłcza żelich, 
E | Husiatyn Krzyweńkie. 
i Kamionka Sielec. 
a | Mościska Krysowiee, Rudniki. 
E i Podhajce Burty ad Horożanka, Horożanka, Jabłonówka. 
E : Sambor Głęboka. 
ą Skałat Kokoszyńce. 
È Stanisławów Kończaki n. 
Ś Trembowlaj Zieleńcze ad Podgórzany. 
Z e. k. Namiestnictwa. 
L. 1028 (550 1-3) L. 433 (611 1—8) 


C. k. Sąd powiatowy w Staremmieście 


C k. Sąd obwodowy w Złoczowie za 


zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomych | wiadamia Jakóba Rothenberg z miejsca po 
Iwana, Stefana Łeśka Kosaczów, aby w bytu niewiadomego z przyczyny wniesionego 
przeciągu roku w tutejszym sądzie się zgło- | przeciw niemu przez Rebekę Rubin pozwu 


gli i wnieśli deklarację spadku po Stefanie 
Stecyk w Strzelbicach 25 sierpnia 1889 bez 
rozporządzenia ostatniej woli zmarłym , gbyż 
inaczej pertraktacya spadku tylko z oświad- 
czonymi spadkobiercami i kuratorem powyż- 
szych z pobytu niewiadomych spadkobierców 
t.j. Wasylem Dusznym zostanie przepro- 
wadzoną. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Staremiasto, 11 września 1891. 


L. 29581 (568 1—8) 

Podaje się do wiadomości, że dnia 24 
marca 1691 w Borysławiu bez rozporządze- 
nia ostatniej woli zmarł Jędrzej Laszkowitz. 

Ponieważ sądowi niewiadomo, kto przez 
tegoż *ouę z linii ubocznej przychodzi do 
spadku, zatem wzywa się wszystkich tych, 
którzy + z jakiogobądź tytułu sobie prawa 
dziedziczenia tego spadku wnosić zamierzają, 
aby to swoje prawo w przeciągu jednego ro- 
ku od dnia dzisiejszego licząc, w tutejszym 
sądzie zgłosili, i przy wykazaniu takowego 
względem przyjęcia spadku tem pewniej się 
oświadczyli, gdyż inaczej spadek z oświad- 
czoną tegoż żoną Antoniną przeprowadzonym 
i jej przyznakym zostanie. 

Kuratorem niewiadomych krewnych li- 
nii uboewnej jest adw. dr. Apfel w Droho- 
byczu. 

Z e. k. Sądu powiatowego. 

Drohobycz, 81 sierpnia 1891. 


L. 7168 (758 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Bolechowie za- 
wiadamia Michała Antoniewicza i Jana An- 
toniewieża z miejsca pobytu niewiadomych, 
że na skutek pozwu przez Mikołaja Hołdysz 
Hoszowskiego przeciw oświadczonym spadko- 
biercom śp. Ksawerego Antoniewicza 0 Za- 
płacenie 25 zł. wa. zpn de praes. L8 sier- 
pnia 1891 1. 6478 wniesionego, wyznaczony 
został do rozprawy ustnej wedle postępowa- 
nia drobiazgowego termin na dzień 14 mar- 
ca 1892 o godzinie 8 z rana i pozew ten do- 
ręczono ustanowionemu kuratorowi Włodzi- 
mierzowi Grabowieńskiemu, kandydatowi ad- 
wokackiemu w Bolechowie, i poleca się Mi- 
chałowi Antoniewiczowi i Janowi Antonie- 
wiczowi, aby ustanowionemu kuratorowi środ- 
ków do obrony dostarczyli, lub też sądowi 
innego pełnomocnika przedstawiłi, w przeci- 
waym razie skutki z zaniedbania sami sobie 
przypiszą. 

C.k. Sąd powiatowy. 
Bolechów, 29 grudnia 1891. 


L. 4802 (767 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie na 
prośbę Dyrekcyi ruchu ek. uprz. galic. kolei 
Karola Ludwika we liwowie ustanowił adw. 
"Turzańskiego w Lubaczowie koratorem dla 
nieobecnego i z miejsca pobytu niewiadome- 
go Adama Dunina Rzuchowskiego, byłego 
administracyjnego aspiranta na stacyi kole- 
jowej w Oleszycach, który w dniu 1 listopa- 
da 1820 służbę tę samowładnie opuścić miał. 
O tem zawiadamia się Adama Dunina Rzu- 
chowskiego z wezwaniem , aby środki do o- 
brony jego służyć mogące ustanowionemu 
kurutorowi podał lub innego pełnomocnika 
sądowi wskazał , inaczej bowiem złe skutki 
z zaniedbania tego wyniknąć mogące, sobie 
przypisać będzie musiał. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Lubaczów, 18 lipca 1891. 


o zapłacenie sumy wekslowej 150 zł. aw. 
że kuratorem dla niego adw. dr. Wittlina 
ze zastępstwem adw, dr. Kołaczkowskiegu 
ustanowiono, że przeto jego rzeczą będzie 
temuż kuratorowi potrzebną  informacyę 
udzielić, lub innego zastępcę sobie obrać i 
o tem sądowi donieść. 
C. k. Sąd obwodowy. 
Złoczów, dnia 21 stycznia 1892. 


L. 6644 (641 1—3) 
C. k Sąd powiatowy w Baligrodzie u- 
stanowił celem doręczenia rezolucyi tabular- 
nej z dnia 22 listopada 1890 1. 7087 w spra- 
wie [wana Opar przeciw Matwijowi Opar o 
wpis prawa własności do części ciał hipote- 
cznych lwh. 70, 71 i 72 ks. gct. gm. kat. 
Stężnica objętych dla niewiadomego z miej- 
sca pobytu Matwija Opar kuratorem p. Sem- 
ka Zanewczyka ze Stężnicy. O czem się Ma- 
twija Opara celem strzeżenia praw swych 
zawiadamia. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Baligród, 15 listopada 1891. 


L. 6439 (598 1—3) 

C. k Sąd obwodowy w Jaśle zawiada- 
mia Maryę z Kuapików Zydroniową, że w 
sprawie Michała Kempskiego juko cesyona- 
ryusza Michała Młodeckiego przeciw niej o 
o 100 zł. zpn. ustanowiono dla niej jako z 
miejsca pobytu niewiadomej, kuratora adw. 
dr. Wiedigera, z substytucyą adw. dr. Stein- 
heusa w Jaśle, i temuż kuratorowi uchwałe 
dzisiejszą dozwalającą wpis przeniesienia 
wierzytelności wekslowej 100 złr. zpn. na 
rzecz Michała Kempskiego w stanie biernym 
1/8 części realności lwh. 345 w Jaśle dotych- 
czas dla Michała Młodeckiego zaintabulowa- 
nej, oraz rezolucyę hipoteczną byłego sądu 
powiatowego w Jaśle z 12 kwietnia 1888 i. 
8017 zarządzającą adnotacyę egzekucyjnej se- 
kwestracyi dochodów w stanie czynnym i 
biernym pomienionej części realności. 

Z e. k. Sądu obwodowego. 
Jasło, dnia 81 grudnia 1891. 


L. 434 (610 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie za- 
wiadamia Jakóba Rothenberg z miejsca po- 
bytu niewiadomego z przyczyny wniesione- 
go przeciw niemu przez Sarę Slitzker po- 
zwu o zapłacenie sumy wekslowej 200 zł. 
aw. że kuratorem dla niego adw. dr. Wit- 
tlina ze zastępstwem adw. dr. Kołaczkow- 
skiego ustanowiono, że przeto jego rzeczą 
będzie temuż kuratorowi potrzebną informa- 


cyę udzielić, lub innego zastępcę sobie 
obrać i o tem sądowi donieść. 
C. k Sąd obwodowy. 
Złoczów, dnia 21 stycznia 1892. 
L. 11359 (620 1—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Alojzego Negrusza że przeciw niemu wniósł 
Sucher Lemport pozew o zapłacenie 111 zł. 
98 ct. i że temu do rozprawy wyznaczono 
wzywa się tegoż aby ustanowionemu kurato- 
rowigadw. dr. Stoklasie udzielił informacyę, 
lub innego zastępcę ustanowił 

C. k. Sąd powiatowy. 

Zaleszczyki, 31 grudnia 1891. 


L. 29501 (567 2—3) 
Niewiadomego z miejsca pobytu Lu- 
dwika Wendla zawiadamia się, że w sprawie 
egzekucyjnej kasy pożyczkowej w Drohoby- 
czu przeciw Wilhelmowi Hollinger pto 100 
zł. aw. zpn. ustanowionym został dla niego 
kuratorem tutejszy adw. dr. Popławski. 
Z e k. Sądu powiatowego. 
Drohobycz, 11 listopada 1691. 


L. 256 (589 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli zawia- 
damia z miejsca pobytu nieznanego Maksy- 
ma  Hończara ze Smerecznego, iż Israel 
Fenig z Dukli skargą drobiazgową de pr. 
13 stycznia 1892 1. 256 zapozwał go o 41 
zł. i że kuratorem dla niego ustanowiony 
został Piotr Bugiel wójt ze Smerecznego. 

Pozwanemu poleca się, aby wskazał 
sądowi pełnomocnika lub ustanowionemu 
kuratorowi udzielił potrzebnej informacji, 
gdyż inaczej złe skutki wyniknąć mogące 
sam sobie przypisze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dukla, 13 stycznia 1892. 


10 
ó 


myślu kolokowanej 2pm. równocześnie Jdcz ao a i nk 
krotowómy do postępowania pisemnego z ter- | $ 7 | Centralne biuro sprawi Wd 
minem 90 dniowym do wniesienia obrony, | ù gla pronincy 11 

że dalej dla nich kuratorem ustanowiony zo- emà m Lwów, ulica Kopernika L. 28 

stał alwozat dr. Dawid z zastępstwem ad- i . 4 p zn wa s 

wokata dr. Hillela, w Przemyślu zamieszkali. d Kompot Z czerwonych borówek; 

i Wzywa się przeto pozwanych , aby co Królestwa Galicyi I Ledomeryi smażonych w cukrze, znany z najłepszej jak ile 


: do swej obrony z kuratorem się porozumieli, stanowiący wyborną przekąskę, dostarcza W zp. 


i lub też innego pełnomocnika nam przedsra- a Wielklem Ks. K iibi W R O R naozyniach > szkianay AM z [e 
Ps; F , : 0 -— : 3 j g Jącye liry, po cenie ZA. gp! 
i wili, ile że w razie przeciwnym skutki za na ro braniem należyłości Wilhelm Gottstein, 


> 


7, . . » . . ch. 
 niedbania sami sobie przypiszą. s Ę Sełbnbach koło Eger WAN 

| Z e. k. Sądu obwodowego. | Jl 1892 "ZE | AR. "iw A s 

| Przemyśl, 31 grudnia 1891. nabyć można pe conia 2 zir. BO eta | najlepszy i 2; 5 
L. 71102 —_ men a h tańszy pó 

, Zb CI Y p a 

| C. k. Sąd powiatowy miejsko delego- „GAZETY LWOWSKIEJ l e 0 ra do pomnażal* b 
: wany dla miasta Lwowa i tegoż przedmieść Zamiejscowi zechcą przysłaćj © alre Hi pism | tE al 


| zawiadamia, że w dniu 17 listopada 1891 |3 
, zmarła we Lwowie Kunegunda Ludwika 218 
Winnicka bez pozostawie- | £ 


| poleca 


ADOLF BODEK | 


70 cts, z których przypada 10 ent. 
ns opakowanie i jist frachtowy. 
gF Szsomatyzm przesyłaray tylko za 

i ulszczenicm należytości z góry. Zu pobrae 

miem neleżytości nie przesyłamy Szemae 
tyzman. "BRP 


;im Lalicz urodz. 
' nia ostatniej woli rozporządzenia. 

| Ponieważ sądowi tutejszemu spadko- 
| biercy tejże są nieznani, przeto wzywa się 
lich aby w przeciągu jednego roku licząc od 
' dnia ogłoszenia tego edyktu wnieśli swe o- 
| świadczenie do powyższego spadku, ileże ina- 


we Lwowie, 
ulica Ormiańska l. 18. 
Cenniki i opisy bezpłatnie. 


L. 19037 (789 2—3) czej spadek dla którego ustanawia się równo- 
C. k. Sąd powiatowy w Brodach w cześnie kuratorem adwokata dr. Kulikowskie- 


sprawie egzekucyjnej galie. Zakładu kredy- | 80 we Lwowie, tylko ze zgłaszającymi się a 7 E. = 
towego ziemskiego w likwidacyi we Lwowie spadkobiercami pertraktowany i tymże przy- | n P n i i U r 0 
przeciw Lei Schwarz, Markusowi Kisigowi znany będzie, nieobjęta zaś część spadku, lub ; Ja it 
dw. im. Schwarz, Chanie Taubie dw. im. gdyby nikt się nie zgłosił, cały spadek jako p 
Schwarz zamęż. Orchudesch , Gittli Schwarz bezdziedziczny funduszowi zapadłości wyda- EEEE 79 EAN BOARD W EEE e a E E 
zamęż. Schwarzstein i Hindzie Schwarz za- NY =: a dnia al £ i 
męż. Radziechowskiej o 3000 złr. wa. zpn.: wów, dama grudnia : 
zawiadamia z miejsca pobytu niawiadomą ' Ą AE Wielka pragska loterya. h 
Leę Schwarz i Hindę Schwarz zam. Radzie- | L- 8788 „(502 3—3) > K 
chowską, iż celem dręczenia im uchwały z p s a e: O RNEĆ wird 
z dnia 18 października 1891 1. 15710 i dal. hiemit der lnhaber des abhanden gekomme- ; | 
szych ik w tej sprawie zamianowany nen von Franz Grossman ausgestellten an Glówna wygrana 
został dla nich kuratorem dr. Gross, adwo- eigene Ordre lautendeu am 81 October 1891 - | 
kat w Brodach, któremu potrzebną do obro- in Brody zahlbaren von der Firma Finger- NE M 
ny praw swoich informacyę udzielić lub in- hut & Toppermann in Brody acceptirten | Z W h 
nego zastępcę sądowi wskazać mają , inaczej Wechsels über 98 fi. 74 kr. ów. Dto. Brim | j w $ [a S 
następstwa zaniedbania tego sami sobie przy- 5 September 1691 mittelst Edict y aufgsfor- i, M | | | 
pisać będą musiały. ,dert binnen 45 Tagen von der dritten Bin- - ' pi 
C. k. Sąd powiatowy. | FE am Edictes in g Amtab Net a j s kt 
dy, dnia 8 grudnia 1891. ,Lemberger Zeitung un iener Aeltung sgol- e 
AU d : chen desai Mię vorzulegen , SE so Losy po 1 zł. polecają we Lwowie: i 
; derselbe für nichtig gehalten werden wird. j ; 
L. 16185 (583 2--3)} Złoczów, am 19 December 1891. M. Jonasz — Aug. Schellenberg — Jakób Stroh "| * 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w p aan 
Przemyślu na prośbę Benjamina Wassermana, w = Toia Kitz i Stoff PI Sokal i Lilien sk . A Ch Werfel. 
zamieszkałego w Sieniawie, wprowadzając po- ASERNEWENINNONZZONECNEOWA 2 3 
stępowanie amortyzacyjne względem wekslu, | Doni osienia r watna 
który brzmi następująco : f KARIA X 
Y Sieniawa den 15 Juni 1886 pr. A. 100 Rós db = mocno = 4 
ów. Sechs Monate a dato zahien Sie gegen BBE JEBIE zak 3 | š - r 
Rie s Wechsel i a wik i j | EE RAE. $: d , 
jigenen die Summe von Gulden Kinhundert F aj i Zeki alae. otoz EW. za E 3 a 
O Wil den orth HinfBzarenfcna SUB Niema NIC zdirowszego ESCDZIESIĄT LAT POWODZENIA świadczą o skuteczności leczenia katarów, TUW 
len ihn auf Rechnung ohne Bericht. Herrn | tyzmu, irrytaeyj piersiowych, boleści, zwichnień, ran, oparzeń, nagniotków, odgniotków pomit; h 
Chaim Friedberg in Dobra. Salke Adler mp. jak kieliszek naturalnej bez palcami i odmrożeń. We wszystkich aptekach. (Wymagać własnoręczny podpis) —OBUNIB i 
Für mich an die Ordre des Herrn Benjamin '; Tę; : 1 SE Wła uniknienta falszerstw 
ani den Werth erhalten. Z żadnych domieszek, starej Zy- wymagać zaparafowania jak obok na u 


Adler mp.*— wzywa posiądacza wekslu, aby 
wyż wspomniany weksel tem pewniej w ter- 
minie 45-dniowym rachując początek tego 
terminu od dnia trzeciego ogłoszenia niniej- 
szego edyktu w Gazecie Lwowskiej tutejsze- 
mu sądowi przedłożył, gdyż w przeciwnym 
razie po upływie powyższego terminu na po- 
nowną prośbę amortyzanta Benjamina Was- 
sermana , tenże powyżej opisany weksel za 
pozbawiony mocy uznanym zostanie. 

Z e. k. Sądu obwodowego. 


każdem pudełku 


tniej wódki— podnieca apetyt, 
ogrzewa żołądek, wpływa po- 
' budzająco na trawienie. 

Jestto wódka pierwszorzędnej jakości, 
przewyższa bez wątpienia koniaki i starki 
swojem hygienicznem działaniem na ustrój 
i usposobienie. 

Jestto rzeczywiście wódka kuracyjna, 
naturalna — którą sumiennie mogę każde- 
mu polecić. 


dla szybkiego uleczenia KATARU, %4 


IRRITACYI PIERSIOWYCH, CHOROB GARDŁA i BOLESCI REUMATYCZNYCH. 


W Paryżu u Pana J. WIŚLIN i Ko, 31, ulioa Sekwany. 
We LWOWIE w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego i Ruckera. 


ASTMY I KATARY 


1693 


Przemyśl, dnia 31 grudnia 1891. Borca 165 
i , 5 
we Lwowie w handlu Karola bałłabana TGA TEUR "E SPIC 
t w Krakowie „ J. Wentzla, a NWA L 
L. 16042 (584 2- 3) bBorszczowie B. Blumenthala E U DUSZNOŚĆ — KASZLE — my — NEWRALGIE 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu uwla- 2 Ch . U J $ Strzelecki ? 4 y W Paryżu: sprzedaź hurtowa J. Espic, ul. St-Lazare, 20; we Lwowie: w aptekach i Redyka p 
damia z życia i miejsca pobytu niezna- | ” ponow  ” W. Goldamera PEI rety 0 oka Teee LEE WŁOS 
nych Moszka Weinberga i nieobjętą masą g rala w J i ok eai Najwyższe nagrody jakie otrzymały specytiki lekarskie prz:ciw Astmie. (Klasa 45) 27 
spadkową Spriney Wahl jako spadkobierców © HAK » AT DESEE HE HE 3—€ 3—€ JE 3-0 EE 3-6 EA 
Serli Weinberg, że Abraham Scheiner wniósł ” że „ A "Abia KE pa pa pa a IC gą gą TATO, kk. À 
przeciw nim pozew de praes. 19 grudnia ” i al ROW R Lt i F 
1891 o eliminacyę z tabuli płatniczej z dnia ” aromo T » Ę W E ESkigeo, y Kantor wymiany 
7 marca 1891 1. 1092 sumy 34 zł. na cenie ” E j R Rok B a = ot 
kupna 2/5 części z połowy realności pod l. * 5% „A h Te i k p g | k y B k h p t g 
k. 179 4 w Przemyślu OŚ anej hu. į „ Sziget Marmorosz, „A. Pusztaja (Węgry) 8 G. g y rz. a e a C . an u l 0 eczne 
2 „ Zółkwi a J. Olearczyk. | Y 


równocześnie dekretowany do postępowania 
pisemnego z terminem 90-dniowym do wnie- 


z 8 - : OZHIOKOHSAGKDRNOAMA 
sienia obrony, że dalej dla nich kuratorem g" PREC Z MA O E T, 

. A 7 . m ALUN Ba LOLA SN ją 
ustanowiony został adwokat dr. Dawid z za- S gury a 
stępstwem adwokata dr. Hillela, w Przemyślu © fE N MENL G ENEAU o 
zamieszkali. z i e Płyn linsty vdurilżający Geneau B 

Wzywa się przeto pozwanych , aby co 5 DLA KONI CUGOWYCH I WSZELKICH INNYCH H 
do swej obrony z kuratorem się porozumieli, | Jedyny środek 
lub też innego pełnomocnika nam przedsta- M zen ngtrzny, zasto- 
wili, ile że w razie przeciwnym skutki za- 4 TAN A 
niedbania sami sobie przypiszą. s p W z 

Z e. k, Sądu obwodowego. | B< se Przyjęty przez z 
rzem rudnia .. : aś w= najsławniejszye 

P yśl, 31 grud 1891, -«*__- i A 5 najst jszych 

weterynarzy, cho- 
ż $ dowców, tujeżdżaczy; utrzymujących stad 

Ą ć miny, ete., ete. 

L. 16041 (624 28 3) s Szybkie i niezawodne leczenie okulawień, 


© stluczeń, zboczenia i wykrzywienia pęciń, 
nabrzmienia nig, narośli i guzów na 
nogach, itp. itp. 

rodek odprowadzający i rospędzający. 


C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna-- 
nych Moszka Weinberga i nieobjętą masę 


AC 


| kupuje i sprzedaje wszystkie efekta i monety po kursie 

Ę dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizyl. 

Jako dobrą i pewną lokacyę poleca 

41, pre. listy hipoteczne 

5 pre. listy hipoteczne premiowane 

5 pre. listy hipoteczne bez premii 

4, pre. listy Towarz. kredytowego ziemskiego 

$! pre. listy Banku krajowego 

4", pre. pożyszkę krajową galicyjską 

4 pre. pożyczkę propinecyjną galicyjską 

S pre. pożyczkę propinacyjną bukowińską 

4%, pre. pożyczkę węgierskiej kolei państwowej 

4 pre, pożyczkę propimucyjną węgierską 

4 pre, węgierskie OGbligacye Iindemnizacyjne, 2 

tóra to papiery Kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedeje 
pe cenach najserzystmiejszych. 
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spadkową Sprincy Wahl jako spadkobierców 
Serli Wolfowiczównej zamężnej Józefowicz- 
Weinberg, że Abraham Scheiner wniósł prze- 


ciw nim pozew de praes. 19 grudnia 1891 ' 
o eliminacyę z tabeli płatniczej z dnia 73 


marca 1891 1. 1092 sumy 1500 złotych i 50 
florenów reńskich na cenie kupna 2/5 części 
z połowy realności pod 1. k. 179 m. w Prze- 


Z Drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego l. 12 dom Wernera. 


ZEEL 


f 


Bandażowanie ręczne w 3 i 4 minu- 
tach, bez wystrzygania sierści. Cena: 


5 
© 
è a 
6 franków. 

Skład : Apteka G É wW JE A UJ. 


275, ulica Satnt-Honorć, w Paryżu. 

EGEA 
We LWO IE: » aptekavu p Mikol » ha 
Wewiórskiego i Ruckera W KRAKOWIE 
w aptekach pp. Redyka i Wiszniewskiego. 


OMORO 
w 
>< 3 


2 © 


Uwaga: Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P, T. kupujących wszelkie wyk 
sowane a już płatne miare pspiery wartościowe, tudzież zapadłe kupony 19) 
gotówkę, bez wszelkiego potrącenia, zaś zamiejscowe, jedynie za potrącemim r 
czywiatych kosztów. 4 
Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowychj arkuszy kuponowych, 
8) zwrotem kosztów, które skm ponosi. 52 


„AR - : 1 
WIE PKNEWENZASOJEENENENTRZAENEZ 
(Zarządca Władysław J. Weber) 
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Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich 


